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Kraków, 26 lipca. 
Szczyty bolszewickie pustoszeją. 
czerwona zaludnia się. Po Leninie teraz Feliksa 
Dzierżyńskiego odniesiono w ogromnej para- 
dzie na plac Czerwony na Kremlu. Rosyjska 
partja komunistyczna utraciła jeden z najsil- 
niejszych akumulatorów swej woli i swej wia- 
cy. W niemniejszym stopniu niż Lenin, Dzier- 
żyński był reprezentantem tej siły i wiary. Le- 
nin tworzył teorje, dawał wskazania i dorabiał 
do nich systemy argumentów. Dzierżyński był 
ich wykonawcą o tyle ślepym, że każda ich lite- 
ra stanowiła dla niego niewzruszoną prawdę 
tak wielką i tak cenną, że była w jego oczach 
warta tego. aby ją wprowadzić w życie wśród 
strumieni krwi į stosów trupów. Dzierżyński 
stal się integralną częścią komunizmu rosyj- 
skiego i jego historji z okreesu zwycięstwa 
i władzy. Bez Dzierżyńskiego, bez tego charak- 
teru dziwnie skomplikowanego w swojej pozor- 
nej prostocie, nie można sobie dzisiaj tego ko- 
munizmu wyobrazić. W każdym razie historja 
jego wyglądałaby bez Dzierżyńskiego zgoła 
inaczej. 
" Dzierżyński wziął na się rolę najwyższego 
kierownika planowego teroru, który miał zła- 
mać resztę cporu przeciw doktrynie komuni- 
stycznej i jej wladzy, który miał ją utwierdziń 
w świadomości społeczeństwa rosyjskiego. Wy. 
konal to zadanie z demoniczną akuratnością 
i z siłą psychiczną, która po wszystkie czasy 
będzie zdumiewała swoim ogromem i tajemnicą 
swoich niewyczerpanych źródeł. 
* Nie był zhoczeńczm umysłowym, nie był sa- 
Rysią, mie był warjatem. W psychice jego nie 
bylo żadnych uwwałych zaburzeń, któreby tę je- 
go rolę i wytrzymałość w niei czyniły zrozu- 
miałemi, Przeciwnie, był to umvsł o wysokim 
stopniu trzeźwości i realizmu, jak tego dowiódł 
rearganizująe kolejno transport kolejowy į od 
trzech lat ostatnich stojąc na czela instytucji 
tak skomplikowanej j trudnej do kierowania, 
jak „Sownarchoz* — najwyższa rada gospo- 


|ra posługiwała się jego reką dla wykonywania 
Walhalla |swcich pozaludzkich į ponadludzkich decyzyj. 


Dzięki tej wierze, mógł wysłać 200 tysięcy 
ludzi na śmierć, wziąć odpowiedzialność przed 
samym sobą za ich cierpienia i katusze i zacho” 
wać ten spokój į to poczucie subjektywnej nio- 
winności, z jakiemi działał kolejno na dwóch 
innych polach administracji państwowej, z tłu- 
mieniem kontrrewolucji i terorem niczem nie- 
związanych. Co więcej, potrafił łączyć te funk- 
cje. Stanowisko szefa politycznego zarządu 
państwowogo, czyli dawnej Czrezwyczajki, za- 
chował stałe, łącząc je kolejno ze stanowiska” 
mi komisarza komunikacji i prezesa rady go- 
spqdarczej. W przerwach miedzy jednem po: 
siedzeniem tej rady a drugiam, odkładając na 
bok wielkie į zawiłe referaty ekonomiczne, 
z całym spokojem podpisywał wyroki śmierci... 
Mógł tak robić, ponieważ czul się tylko instru- 
mentem historji, a nie czlowickiem swobodnym 
w swoich postanowieniach i czynach. więc też 
za nie osobiście odpowiedzialnym. Nie umaarł 
taż na skutek wstrząśnień moralnych i psy- 
chicznych, nie oszalał ścigany krwawemi wi- 
dmami kroci ludzi, z jego woli i na jego rozkaz 
zabitych, ale umarł spokojnie w.trzy godziny 
po ostatniej wielkiej maowie o konieczności ob- 
niżenia cen detalicznych dla wyrabów przemy- 
slowych, umarł zwyczajnie jak umiera czlo- 
wisk, który przez lat szereg wykonując pracę, 
siły ludzkie przewyższającą, przyspiesza, natu- 
ralny proces starzenia się, umarł na zwapnie- 
nie naczyń. 

jbytek Dzierżyńskiego z partji komnunistycz- 
nej oznacza dla niej bardzo znaczną zmianę 
w jej konstrukcji, w jej psychice zbiorowej 
w ukladzie jej sił wewnęirznych. Do tego szczy 
tu nmyslowego, którym w partji komnnistycz- 
nej jast t. zw, „póńtwiiro jej komitetu wyko- 
nawczego, tem mniej do t. zw. , trojki“, która 
z kolei stanowiła į stnnowi jądro „politbinra” 
Dzierżyński nie należał nigdy. Nie był teorety- 
kiem. Nie zajmował się problemami wielkiej 


tarcza: Wszysty zasługujący mu owiazęGwiad- polityki „niqwywzyslat „planów rewolucji so- 


kowie stwierdzają zgodnie, 
tknięciu wywierał 
go. skromnego i łagodnego... 


że w osobistem ze- | cjalnej, nie łamal sobie giawy nad analizami ka 
wratżsnie eziowieka ciche- | żdioczesnych 


stanów światła i poszczególnych 


Gdy zapewniał |państw z punktu widzania teorji materjalizmu 


wysyłanych na śmierć natychmiastową różnych | dziejowego. To wszystko zostawiał innym. — 


eserów į mienszewików, że jest mu 


bardzo | Sam reprezentował tylko siłę wiary niezłomnej 
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ją? się w zawiłe debaty teoretyków, oświad- 
czył się po stronie Stalina, opozycja z Zinowie- 
wem na czela odrazu stulila uszy, DO rozumiała 
dobrze, że jest bezsilną. Ale załedwie upłynęło 
kilka dni od śmierci Dzierzyńskiego, 4 JUż 
z Moskwy idą wieści o nowycli fermentach 


dna czy naraz kilka różnych opozycyj Wrazają 
do pracy, ponieważ tej strasznej siły, która 
przedstawiał Dzierżyński, nie czują już nad 50- 
bą ani przeciw sobie. 

Dla dalszego rozwoju partji 
i dla układania się losów Resji, € 
żyńskiego może mieć snadnie znaczenie prak- 
tycznie większe, niż miala śmierć samego Le- 
nina. Lenin bowiem był wadżem, układał pla- 


Warszawa, 26 lipca. (AW). Krażą pogłoski 
o konflikcie, jaki się wywiązał pomiędzy pre- 


skin. 
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Pisząc o „ych pogłoskach, 
zaznacza, iż źródiem tego 
chęć osobista, panująca pomiędzy 


Plany finanse 


premjerem 


Paryż, 26 lipca. Na jutrzejszym posiedzeniu 
Izby deputowanych Poineare będzie się doma- 


nia, aby bezzwłocznie 
(nia uda 
(ne i odroczyć pariament ad ferje wakacyjne. 
Prjekt finansowy rządu Poi 
„następujące punkty: | 
1) wprowadzenie szeregu 
pośrednich; 


gal odrzucenia wszystkich 'nterpelacyj popozy- 
cyjnych. Poincare przedłoży szereg ustaw fi- 
nansowych, poczem Izba przystąpi do głosowa- 
zadecydować o losach 
rządu. Poincare przypuszeza, że już do 10 s'erp- 
mu się przeprowadzić ustawy sanacy|- 


w łonie partji komunistycznej. To opozycja je- |sobą wszystko, nie zostawił nic, coby pozwoli- 


|zmu rosyjskiego, nie powafią zepełnić jego dzi- 
komunistycznej siejsi kierownicy. Prędzej ezy później zaczną 
śmierć Dzier , ujawniać się skutki nieobecności Dzierżyńskie- 
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Pogłoski o konilikcie miedzy premierem Bnrtiem 
g ministrem Sujkooskim 


mjerem Bartlem a ministrem oświaty Sujkow- | mjera, 


„Rzeczpospolita“ |dakcję pisma sprawdzone, co zresztą „Rzecz- 
koniliktu jest nie- |pospolila* zaznacza w zakończeniu notatki. 


(Telegram własny” „Nowej Reformy"). 


,earzgo zawiera 


nowych podatków 


2) podatki konsumcyjne mają być uchwalo- 
ne mie wedlug wagi, lecz według wartości ta. 


waru; 


przykro, iż musi ich kazać rozstrzelać, to nie |weli do wykonywania jej nakazów. Ale też silę 


f szczegółsie klas posiadających, jak również 


ny, zostawił po sobie dwadzieścia pięć tomów 
pism ì teorvj, którymi spedkobiercy mogą się 
jeszcze zasilać. Dzierżyński zaś był tylko wy- 
konawcą, był maszynistą prowadzącym loko: | 
motywę rewolucji, której każdą śrubkę znał 
i suwerennie nią władał. Umierając, zabrał ze 


ło przedłużać jego tradycję, utrzymywać fikcję 
jego duchowego istnienia. Luki, która po nim 
powstala w systemie sił moralnych bolszewi- 


go. W najlepszym dla bolszewizmu wypadku 
brzyspieszą one jego ewolucję w kierunsu 
Jeszcze niewiadomym. (s-i) 


Poincaré 
nowy premjer I minister finansów 


Francji 
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zumieniu się z rządami Polski, Finlandji i Esto- 


a ministrem oświaty. Nominacja ministra Suj 
kowskiego nastapila podobno wbrew opinji pre- 


Wiadomości te nie zostały jeszcze przez Te-inji oświadcza goto osé podjęcia rokowań o 


(pakt gwarancyjny na podstawie propozycji 
z dnia 5 r.aja 1926 reku. Rząd łotewski doma- 
-a ga się ponadto, aby w obradach nad paktem 
EAC E E „arilCYjnym uczestniczyli przedstawiciele 
państw, z któremi sowiety rokowały lub roku- 
ją o zawarcie takiego paktu. | 
W sowieckich kołach politycznych odpo- 
wiedź ta wywołala wielkie niezadowolenie, po- 
j litycy moskiewscy sądzą, że odpowiedź rządu 
wyższych ma byóćwusunięty, aby w ten sposób łotewskiego była inspirowana przez rząd pol- 
uniemożliwić uchylanie się od płlacenia tych ski lub finiandzki. 
podatków. 
Ma być także uproszczony system ściągania 
pCäatków bezpośrednich. 


Nowi kandydaci na stanowi: 
prezes Najo, izby kontroli państw 


giosck w Paryżu, rząd Poincarego zamierza i Wasnata, © fra FW), PIE bow 
|w przeprowadzeniu swojego prągramu sanacyj! > e N > "R 
nego Skreślić 4 fiadżetu 500 mikonów, którn ae nosłów Moraczewskiego i Anusza, wywiię- 
X 5 fA „Łe Wy KLOFA p b. Ów dbz A WE 5 
SA stepniowo podwyższona zostanie do tych na stanowiszQ prezesa Najwyższej Izby 
5 a e m ciągu raku i Kontroli Państwa, mówią o kandydaturze wa 
m hagda XO ŻE . a s - s k 
A E ewody lulciskiego Moskalewskięgo. Za aktu- 
Również rząd Poincarego zńmierza roz saci? =LIA SR ry. BY Ar E EA 
przymusową AEN, Et A E EE EN P E 0, uważana jest także kandy datura dlugolet- 
3 : niego wiceministra skarbu, Markowskiego. 
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Paryż, 26 lipca. Wediug kursujących po- 


—— 
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przeprowadzi dobrewolną konwersje wiszacego 


8) caly szereg podatków bezpośrednich naj-ldiugu. - | 
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byla to u niego wyralionowana złośliwość sa- | tę reprezentował calkowicie i niemal wyłącznie. 
ysty, gdyż wyróżnionym przez siebie skazań- | Jego skinienia sluchał najważniejszy organ 
com śŚciskał serdecznie dłonie na pożegnanie, | wladzy bolszewickiej, — potężna i ogromna 
to nie była okrutna komedja lecz prawda uczu | organizacja GPU z Je) machiną nadzoru, śledz- 
cia, które manifestowało się u niego swobodnie|twa i badania i z jej organem egzekutywnym 
tuż obok innego jeszcza silniejszego uczucia | w postaci t. zw. „Wonu“ i „Czonu j czyli wojsk 
wiary w słuszność jego sprawy, w nieuchronną |i części osobnego przeznaczenia, krótko mó- 
konieczność tego, co robit lub nakazywał robić. |wiąc, ogromnego korpusu kumunistycznej 
fTeorja materjalizmu dziejowego była dla niego |żandarmerji. Dwutysięczna armja ludzi najsta- 
religją, z której czerpał nakazy i wskazania |ranniej dobranych, systematycznie szkolonych 
o sile absolutnych imperaterów. Wierzył tak |i świetnie zaopatrzonych, dzień į noc przez latą 
niewzruszenie, że procesy historyczne odbywa” |całe znajdowała się w jego ręku. Przy jej po- 
ją się wadług własnych praw, niezależnie od |mocy Dzierżyński (trzymał w karbach ogromne 
woli ludzkich jednostek, za pośrednictwem | państwo i jego 130 miljonów mieszkańców. — 
których się realizują poszczególne ich etapy, | Naczorował wszystko į wszystkich, tlumił w za 
był tak niewzruszenie przekonanym, że działa- | redku każdą próbę oporu, łamał bez litości ka- 
jąc tak a nie inaczej, jest tylko narzędziem hi- |żdy sprzeciw, Po ezyjej stronie stał Dzierżyń- 
storji a nie człowiekiem, posiadającym ograni- |ski, ten jedynie mial rzeczywistą władzę, jemu 
czoną przynajmniej swobodę sądu i decyzji, iż |bowiem służyła cala materjalna i mechaniczna 
w calej swej dzialalności zatracał swoją osobo- |siła systemu. Gdy w ostatnim sporze między 


celu zwałczanie spekulacji frankiem. 
Naczelny redaktor 


(dpowiedź to 


Moskwa, 26 lipca. Nadeszła tu 


Ciosy Zi OPIODUAZENIEM CERZANY PoCZIOWEJ oe Frang 


Ma to być środkiem walki ze spezuiacią waliułową 

Paryż, 26 lipca. Pólofiejalny „Quotidien“ do-;dująca się dziś w stadjaum finansowej wojny . 
maga się wprowadzenia cenzury pocztowej, ja- obronnej, ma prawo i obowiązek stosowania | 
ko jednego z ważnych środków, mających na nadzwyczajnej koniroli we wszystkich dziedzi- 


nach korespondecji zarówno krajowej jak i za- 


uważa, iż Fraucja, znaj- granicznej. 
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(OY na propozycje sowieckie co da 
paktu goarancyjnego 


(Telegram własny „Nowej Reformy"). f 
odpowiedź | gwarancyjnego między obu państwami. | 


kar. czul się tylko instrumentem historji, któ- | Zinowiewem a Stalinem, Dzierżyński nie wda- jrządu łotewskiego w Sprawie zawarcia paktu | Rząd łotewski — powiada nota — po poro-. 


wde „aa Sa 


ŠWIETO SADÓ 
SWIETO SADÓW 
T (Z cyklu p. t. „Ogrojec Baśni). 


EET (Ciąg dalszy) 


godzilo. rzwił, 
„śl na tem też stanęło. Na wiosnę sad przybie- 


i Takie przynajmniej wieści cholzily po lu-'w najbliższą jesień ledwo 
rał kwiecistą szatę bladoróżanych płatków, |dziach, Magdusia nie bardzo im dawala wiarę. bląkało się samotnie po 
snieżył wiotkim puchem kwiatów  ezereśni,| =-= Ot ludzie — mawiała nieruz do Grzeli, wach i coraz 
grusz — przez lato źrzał w pocałunkach słoń- |gdy dziad tajemniczo powtarzał owe gawędy. cmentarzysku, 
ta — jesienią rzucał ścigły, jędmy płód, A gdy |Bredzą i zmyślają na tych, co nie po ich my-| Dawniej, bywało, zwabione kr: 
już snuć się poczynały po przybldłem niebie |śli idą. A ja przecież przy swojem stoją. Lepsi ród listowia przynętą wilgi, kosy, szare jak 
srebrzyste przędziwa pajęczyn, a po ogrodach |są zmarli, niż powiadacie, nie chciwi jablek popiół pośmieciuszki ziatywały chmarami mię- 
obtulano jesienne róże, spadał na ziemię gęstyjswych, ni gruszek. ; dzy groby i świergotały qzień cały do nocy. 
pomiot krągłych jabłek, smukłych jak dzwon-| Stary uśmiechał się, kiwał głową, niby przy-!Na wiosnę znęcone kuszącą wonią \ 
ki polne gruszek, siniały wśród traw ciemna |twierdzając, ale jakoś robił to samo co rsku, spływały na przejrzystych 
owale śliwek... I tak obradzał cmentarz, wysilał się w twór- pszezcły pracownice, zapuszczały łaknące żą- 
tÈ Nikt ich nie ruszał; wszystko leżało nietknię |czym znoju i grzebał w podźiemuych zacho- dla w okółki płatków j Teit 
te w rzęsnym nadmiarze, jak łaska szczodra,|wach pracę lat bez spożytku. Chyba tylko bini, pobrzękując sre 
pizebogata, ale wzgardzona. A gdy już gnićjptaki niebieskie lub czerwy gryźliwe E AUE mknęjy mimo, sz 
mialy i na gladkich ich licach zaczynały wy: |nały gdzieniegdzie ścielące się wśród  zielsk gdzie czekała obfitsz 
kwitać chore plamy, zgarniał je Grzela w pla-|i trawy barwnemi wstęgami owoce i Wydrąży- „Tylko piosenka M 
chte i zakopywał w groby, wracały tam, skądjwszy małe otworki w jędrnej caliźnie, ponie- ,uspionych mogiłek Ierywmała ciszę odludziu 
przysziy. chywaiy reszty, póki nie zgnilaw , Dziewczyna nuciła pieśni teskne i Ee: ole 
ż Jedną tylko jabłonkę podle kostnicy. wyre-| Aż snać sprzykrzył sobie sad to rodzenie ,chym smutkiem ogrojcą, Drgał w >* > AJ 
słą samotnie zatrzyma. ementarnik dła siebie bez celu, bo od jakiegoś czasu coraz to mniej kach žal nicziszezonej nadziei i WA 4 arain 
i wnuczki j owoce z niej zbierać się ośmielił. począł miotać plodu, Coraz to rzadziej przeglą- stczęścia, co w drodze umarło, B A rady 
Drzewo bo rosło z dala od grobów i nie tykało daly poprzez zgielkiiwą zielonosć liści czes wa- duszą cmentunego sadu Pe pa e 2. jaca 
cial pochowanych, ue od zdrowia jablka, gruszki, coraz skąpiej częli, Umariych swoich znała wo imia TEE 
te — (ałać to moja zapłata, co mi ją te bie-|powlekaly się siną zabiuwą owoce śliw. | każdego święciła smętne ich ws SOM: A 
dactwa za poslugę dają. Może mi tej jednej ja.| Wzgardzone dary grobów, jakby wstydem kochającą jej dłonią zabarwiły = + zielone | 

błonki nie poskąpią. zdjęte chowały się w głąb, nieskore wychylić |hanki dzieci krzewami A, ię zielone kur- 


szystko 


osmutniałych 


śnicjącą po- 


a zasłona, 
ugdusi wędrującej wśród 


; a ; Z a e: U AM, i : : Jaśminu, oblo 
* Reszla drzew rodziła hojnie, lecz nadare-|się z ciemni. Tylko jabłoń wedle kostnicy, co pelzającemi skrętami rozchodnika. = ROR 
mano bo nikt plonów nie używał, Ni ze wsi, ni jej Grzela z wnuką zażywał rodziłą jak wprzó-| Lecz w górze drzewą stały rzadko  obrzu» 


z miasta nikt ruszyć czegoniebądź z sadu sięjdy i hojniej. Takich jabłek nikt podobno nie je | 
nie ważył, świętym zdjęty strachem przed pom|dał w okolicy. Duże byly jak głowa dziecka, 
sta pomarłych. A jeśli ezasem łobuz jakiś zu-|scczyste i sypkie aż dziwo. 


cene owocem. Zalość ściskała' dobre serce Mae 
gdusi na wspomnienie owej niegdyś łaską prze- 
bogatej jesieni,” gdy po raz pierwszy z dumą 


napróżno: | e p i 
parę jabłek i gruszek przez przetak liści i spływając ukośną falą, 


i 


| 


1 ssąły kwiat wiśmi, ja=;niem drew za chatą ćmił fajkę, 
brzyście, Teraz  obojęt: | gruszy, co wybujawszy nad grobem małej Ma |tajemnicy dziadkowi, lecz tegoż wieczora ukra- 
ybując na łąki, na pola,jrysi juź zmarniała prawie do szczętu i śmiałą | dkiem zerwała jabiko z jednego z marnie ob" 


i 


wieczorami | 


| e drze- strciło ciemną jej głowę w szkarłatne otęcze. screen: pobiegła w sad pod 
cisze] 1 Smętniej było na starem Od pni drzew odpadały w dal diugie cienie I 69 ujrzała rzecz dziwna: na gałązce, z której 


i kladly się długim rzędem pod murami. Wio= | 
czormy wiatr szemrał lagodnie wśród splotu 
galązck, lękliwie świerkuły świerszcze, z nie: 
ba dźdźyła na świat cicho rosa... 

W taki to jeden wieczór wzięła się na czyn, 


miodów ;który już dawno błąkał się w myślach, dotąd | 
skrzydełkach nio ziszezony z obawy przed Grzelą. 


Upatrzywszy chwilę, gdy stary zajęty rąba- 
podeszln do 


dlonią zerala owoc. Potem cicho pomknęla | 


między pierzejami agrestu przypadła na Uru-; 
gim końcu sadu i tu z długo oczekiwaną roz- | 
koszą spożyła słodką, rozpływającą się w s0- 
tzystcj pelni gruszkę, 

Gdy wróciła pod noc do chaty i usnęła, mia- 
ła dziwny sen. Zdało jej się, że koło północy 
siąd'a w nogach jej łóżka mała dzieweczka 
i modremi oczyma wpatrzona w śniącą rozplą- 
tywała rękoma jasne jak len warkosze. Magdu- 
sia chciala ją o coś zapytać, lecz mała uśmie- 
chejąe się położyła palec na ustach i skinąwszy 
główką jakby na znak podzięki, ucałowała- ją 
w usta i znikła. Ją wę amia 
“ I wtedy poznała € 


Z: * 


wnuczka Grzeli, że była to; 


Matyria, córka ubogiej wdowy, której zmarło | 


się przed laty podczas morowej zarazy. Zrazu 


Reorganizacja administracji 
l WOJEWÓWZKU 
Warszawa, 26 lipca. (AW). Realizacja pro- 
jekiu, dotyczącego reorganizacji administracji 
wojewódzkiej, jest stopniowo wprowadzana w 
życie. W związku z tem w wojewódzkich urzę- 
dach rozpoczęły się już zwalniania ze stano: 


Y i przesunięcia personalne. 


Huragany 


Rzym, 26 lipea. (PAT). Donoszą z Trjestu, 
ża olbrzymi cyklon wyrządził na terytorjum 
Istrji bardzo znaczne szkody. Burza gradowa, 
1:iestychanej gwałtowności, pokryla ziemie war 
siwą lodu grubości 20 em. AE 

Paryż, 25 lipca. (PAT). „Chicago Tribune“ 
donosi, że po wielkich upałach nad półuocną 
częścią stanu Nev Yerscy przeszedł huragan, 
który wyrządził znaczne szkody. 


„przyniosła dziadkowi tryskające jędrną świe |przelękła się bańlzo, czy zmarła nie przyszła 


Nazajutrz rano po przebudzeniu z bijącem 


gruszę Marysi. 


onegdaj zerwia gruszkę, złociły się dwie inne, 
awieżo przez noc wyrosle, smukłe jak dzbanu- 
szki skraszone żółtą polewą. - 
Ogromna radość przewionęla ciepłym nur- 
tem po duszy cmentarnej dziewczyny. Marynia 
snać wdzięczną była za spożycie owocu z jej 
gruszy i jakby w podziękę odpłaciła plonem 
podwójnym. > 
Frzezoma Magtlnsia nie zwierzyła radosnej 


dzonych drzew. I znów stało się, jak ju A 
jej kochające serce. Jablonka wypuścia: 

noc na ogołoconej gałązce dwie jędrne ~ 
Źnie i nazajutrz kolysały się w pieszezolacu 
pos „AJ słońca dwa świeżo dościg!e jabł- 
za, 

A spał pod tem drzewem mały chłopczyk, 
synek jakiegoś pana z miąsta. Spal gleboko 
porówuc z dziećmi wsi i tylko grób miał pię- 
knicjszy, bo nad płytą kamienną mogiły, ec 
go pirzykryła przed laty, stał wielki, piękny 
aniol. I ów chłopczyk znać wdzięczny był z3 
to, że nie wzgardzono jego jabłonką, bo' na. 
groził również w dwójnasób a twarz niebieskie- 
go strażnika, co skrzydla roztaczał nad jega 
mogiłką, jaśniejsza jakaś była i pelna dobryeb 
uśmiechów... (Dok nast.) 


m. c 


L wielkiego sezonu œ Krynicy 


(Koresp. wł. „N. Reformy“). 
Krynica, 23 lipca. 


(Zalamanie się wielkiego sezonu z powodu opó- 

źnień w inwestycjach. — Wina rządu. — Mie- 

szkania wolne w pensjonatach. — Z życia to- 

warzyskiego. — Teatr i koncerty. — Wysta- 
wa karykatur). 

Mam wrażenie, że Krynica przekroczyła już | 
zezitowy punkt swojego wielkiego sezonu. Po- 
wijając już zmniejszony ruch gości na deptaku! 
świaaczy o tem zamieszczony w „Echu Kryni- 
ewiem* komunikat właścicieli 50 will i pensjo- 
natów, głoszący, że obecnie z wyjazdem wielu 
gości niemal w każdej willi są większe i mniej- 
sze pokcje do wynajęcia. 

„Wielki sezon“ krynieki trwał więc tego ro- 
ku krócej, niź po $ine lata. A „wielkim* był 
istotnie, gdyż do 20 b. m. zapisały binra za-! 
rządu 12.506 gości, o 2.400 więcej, niż roku 
Zcszicgo w tym czasie. Co było przyczyną zbyt 
krótkiego pobytu kuracjuszów w tym rokn? 
Pomijając niezbyt korzystną aurę, która do- 
piero w ostatnich dwóch tygodniach znacz-. 
nie się polepszyla, szukać należy przyczyny, 
zbyt pospiesznych wyjazdów gości w _ picrw-- 
szym rzędzie w braku kąpieli. O bilety do ką- 
pieli staczać trzeba było homeryckie walki, 
kupować je u ażioterów po 8 zł i 9 zł, gdy w ka. 
sic kosztuje bilet kąpielowy 4 zł. Łazienki 
w głównym gmachu i Domu Zdrojowym funk- 
cjonowaly i jeszcze funkcjonują po 15 godzin 
na dobę, od 6 rano do 9 wieczór, nie wyjmu- 
jąc niedziel i świąt. Niejednemu więc uprzy- 
krzyć się mogły ciągle zabiegi i troski o kąpieb 
która jest tutaj podstawowym warunkiem ku- 
racji, nie każdemu pacjentowi i pacjentce do- 
gadzać mogiy zbyt wczesne lub zbyt późne 
godziny kąpieli. A gdy jedni z kuraejuszów 
odplynęli, nie przyjechali inni, obawiając się, 
że nietylko kąpieli, ale i mieszkania w Kry- 
nicy nie dostaną, bo zapowiedziano ogólniko- 
wo przed i lipea, że w Krynicy już brak mię-, 
szkań. Powstala więc luka we frekwencji, któ. 
rej nie było po inne lata. 5 

Zasadniczą jej przyczyną bylo opóźnienie 
w uruchomieniu nowego, olbrzymiego gmachu 
łazienek z blisko 120 kabinami kąpielowemi 
i przeszło 100 mieszkalnemi pokojami. Gmach 
tuż za domem ..pod korong“ i między nim a pen 
sjenatem dra Zarzyckiego stoi już na zewnątrz 
prawie wykończony. Urządzenie wewnętrzne 
jednak w tym sezonie letnim zdaje się nie bę-| 
dzie goitcwe. A tego powodu odpadło przeszla 
1.200 kąpieli dziennie, które mogły pokryć po- 


w tyn. budynku. I 


. ir n I 
nis przez rząd centralny w Warszawie fundn- 


szów na wykończenie į uruchomienie nowego 
gmachu łazienek. Skarb państwa ponosi skut 
kiem tego bardzo dotkliwe straty, sięgająca kro 
ciowych sum, nie mówiąc już o tem, że znie- 
chęcecno*wielu do odwiedzania Krynicy. Koń- | 
czyło się bowiem na tem, że wielu gości po swo 
im przyjeździe do Krynicy po 8 a nawet 10 
dniach wywalczało sobie pierwszą kąpiel, a po 
tem zamiast co drugi dzień, kąpało się raz na 
4 lub 5 dni. 

Sam gmach nowych łazienek, zbudowany 
wedle płanu profesora politechniki lwowskiej, 
p. Klimczaka, przedstawia się pod względem 
architcktenicznym bardzo bogato i omamenta- 
cyjnie. W stosunku jednak do swoich wielkich 
rozmiarów jest może za niski, ma bowier 
tylko jttlno piętro, gdy dwa byłyby i architek- 
turze inne nadały piętno i pod względem 
rentowności gmachu byłyby się okazały korzy- 
stniejszemi. Sąd o stylu tego, bądź co bądź, 
pierwszorzędnego dzieła architektury polskiej, 
można będzie wydać dopiero po jego zupełnem 
wykończeniu. Wtedy dopiero okaże się ustosun 
kowani3 wiclkiej ilości kolumn, dziś wpada- 
jącej w oczy, w stosunku do calego gmachu. 

Wogóle spóźniono się w tym sezonie z wielu 
inwestycjami, co przykro daje się odczuwać, 
Zniesiono n. p.: dawną estradę (altanę) dla or- 
jkiestry kąpielowej, a w jej miejsce rozpoczęto, 
lecz nie wykończono budowy nowej : 
zycznej, o iłe sądzić można z postępu robót, 
bardzo efektownej, z kolumnami w stylu do- 
ryckiem. Na razie jednak rezultat jest taki, 
że wcale dobra orkiestra kypichk wa gra pod 
dachem krytego deptaku z wielką szkodą dla 
produkcji muzycznej i licznej rzeszy kuracju- 
szów. I tutaj przyczyną opóźnienia było nięter- 
minow asygnowanie funduszów. 

Spóźniono się także z restauracją, względnie 
przebudową dwóch gościńeów, okalających de- 
ptak i Dom Zdrojowy od strony zachodniej, 
skutkiem czego dojazd do Domu Zdrojowego 
był przez czas jakiś odcięty. 

Wszystko to razem wzięte, wyrządzilo isto- 
tnie wielkie szkody Krynicy i przyczynifo się 
do przedwczesnego przerwania wielkiego sezo- 
nu, ze stratą materjalną dla zarządu zarówno, 
jak dla  hotelowo-pensjonatowego przemysłu 
kryriekiego. A wina nie spada tutaj na zarząd 
Krynicy, jako taki, lecz na rząd centralny, 
który przez nielostarczenie w należytym cza- 
sie funduszów, opóźnił przedewszystkiem uru- 
chomienie nowego gmachu łazienek. DPostawilo 
to zarząd Krynicy w niesłychanie przykrem 
położcriu. Dyrektor Nowotarski wytrzymywać 
musia: istne oblężenie kuracjuszów, żądających 
kąpieli i mieszkań, których zarząd, mimo nad- 
ludzkich wysiików, dostarczyć nie był w sta- 
nie. 

Al: i w tej sytuacji bawiono się w Kryni- 
cy wcale dobrze. Nowy dzierżawca restauracji, 
p. Lubelski, odnowił salę kawiarnianą i urzą- 
dził w niej dancingi po godzinie 5 po południu 
i po 8 wieczór. Teatr, po gościnie opery poznań 
skiej, ożywia wyborna, zoana Wam operetka 
p. Niewiarowskiej. Zarówno nowsze jak «tar- 
szi operetki, cieszą się wielką frekwencją. 


PP. Niewiarowska i Kawecka, pp. Redo i Hor- | się ministerstwo oświaty i zrzeszenia literacko- 


ski, niemniej jak cały zespół. wywołują salwy 
oklasków. 

Nie brak oczywiście także koncertów. Oprócz 
innych, wypelnił po brzegi salę Domu Zdrojo- 
¿wego koncert Didura, Stępniowskiego i panny 
„Olgi Dilur, którzy przy akompaniamencie dyr. 
,Wallek-Walewskiego dali fragmenty z Fausta. 
Dzisiaj p. Marja Missona śpiewać ma stare 
pieśni francuskie i polskie pieśni ludawce. 

W mniejszej sali Domu Zdrojoweśd urządził 
artysta malarz p. Wasilewski, rysownik „Il. Ku 
rjera Codziennego“ wystawę karykatur róż- 
nych osobistości, bawiących w Krynicy. Wy- 
stawa obudziła powszechne zajęcie i licznie jest 
zwiedzana. Charakterystycznem ujęciem od- 
znaczają się karykatury pp. Witolda Ostrow- 
skiego, wojewody! śląskiego Bilskiego, reda- 
ktora Konopińskiego, p. Romera, panny Smo- 
sarskiej i Czempińskiej i w. in. 

Życie towarzyskie koncentruje się, jak zwy- 
kle, w salach Domu Zdrojowego na objadach, 
kołacjach, wreszcie na balach, których bylo 
kilka i dancingach, wreszcie po pensjonatach, 
wytwarzających z natury rzeczy oddzielne 
ogniska towarzyskie. Pani Prezydentowa Mo- 
ścicka, która tutaj przez kilka tygodni bawi!a 
i pozestawała pod opieką lekarską dra Wł. Wą- 
sowicza, wyjechala ze znacznie pokrzepionem 
zdrowiem. Bawią tutaj obecnie: p. ministrowa 
Kwiatkowska, biskup kielecki ks. Łoziński, ks. 
prałat Jełowiecki z Wolynia, wojewoda śląski 
p. Bilski z żoną i córką, b. wojewoda krakow- 
ski Kowalikowski, prezydent sądu apelacyjne- 
go Wolter z żoną, pani Witoldowa Ostrowska 
z synami, naczelnik wydziału z woj. krakow- 
skiego p. Kwiatkowski z żoną, prazes kitak. 
Teby notarjalnej p. Tadeusz Starzewski z żoną, 
b. przes „Sokoła inż. W. Turski z żoną, ze 
świata dziennikarskiego redaktorrzy Paszkow- 
ski i Konopiński z Krakowa, znany publicysta 
Tuwim, p. Wład. "Dobija, kierownik warszaw- 
skiego oddziału „Światowida“ z żoną, red., 


| „Kurjera Warszawskiego” p. Czempiński z żo- 


ną i córką, p. Jerzy Leszczyński, art. dram. 
z żoną, dyrektor Drukarni Literackiej w War- 
szawie, p. Osman, nadto pp. dr Steinhaus, b. 
poseł z żoną. wieepr. m. Lwowa dr Schleicher, 
adwokat dr Dymidowicz z Krakowa, znana ar- 
tystka filmowa p. Smosarska į w. i. Licznie 
jest reprezentowany świat profesorski, więcej, 
niż po inne lata bawi w tym roku księży, mię” 
dzy nimi ks. prałat Niemczewski, ks. prałat Ku- 
linowski (już opuścił Krynieę) i w. i. 

Pogoda jak wszędzie w lipeu, zmienna. Po 
dniach upalnych załamala się znowu, ale po- 
wietrze, mimo to, wyborne. 


wych, senatorów j dostojników 


nych hoteli i pensjonatów obiecują sobie, że 
przerwany chwilowo sezon ożywi się nanowo. 


M. K. 


S, p. Edward Słeński 


ur. w 1874 r. — zm. w 1926 r. 


W sobotę dnia 24 lipca o godz. 6 po polu- 
dniu zmarł w Warszawie Edward Słoński, zaj- 
mujący jedno z czołowych miejsc na pola 
współczesnej poczji polskiej, Z ducha i formy 
swych utworów Zmariy należał do nas-rom.n- 
tycznej doby literatury polskiej z pod znaku 
Wyspiańskiego i Żeromskiego, których jest 
czułym i subtelńym odpowiednikiem w dziedzi- 
nie lirycznej pieśni. Twórczość swą rozpoczął 
w roku 1898 zbiorkiem poszyj „Z wioseanych 
dum“ i wcześnie wśród ówczesnej młodzieży 
literackiej ujął jedno z pierwszych miejsc, dru- 
kując swe utwory często na łamach „Chimery“ 
i „Krytyki“, oraz w całym szeregu coraz to 
nowych zbiorków wierszy. W czasie wojny stał 
sięSłoński lirycznym  pieśniarzem żołnierstwa 
polskiego, jągo doli i dumy bojowej. Był tym, 
którego poeza nie opuściła ani na chwilę żol- 
nierza polskiego, Szła w jego szlaki pełne tni- 
du, dzielila z rim jego klęski i zwycięstwa, ji 
go entuzjazm i wiarę w Wodza-Komendania 
Pilsudskiego, — Gdy Polska powstała rzucą 
Słoński pod jej stopy niby kwiaty przecudnia 
proste poezjs dziecięce: „Prawdziwa wojaa 
„Bajkao bialyra orle“ i inne. ; 

Temu szczeremu poecie i dobremu synowi 
Ojczyzny poświęcimy w jutrzejszym fejletonie 
osobne słowa, doraźnie kreślące charakterysty- 
kę ogólną jego pięknej poezji, stanowiącej 
trwałą i eermą pozycję w literaturze „Młodej 
Polski“, Polski niepodległościowej, | której 
współbudowniczym w sferze ducha i piękna 
był zmarły pieśniarz snu pokolenia, snu o ry- 
cerskiej szęadzie, 

Czaść pamięci szlachetnego poety i dobrego 
syna Naredu. 


OSTATNIE CHWILE POETY. 

Ś. p. Fóward Sioński chorował od września 
roku zeszlew , (Q trzech miesięcy mie p lev*za 
łóżka, Lroshwie pielęgnowany przez żonę 
: ukochani córkę, Ilannę. s 

Pomocy lekarskiej udzielali zmarlemu drowie 
Jankowski i Londstein. Od tygodnia chory od- 
manist pzyprowania posiłków, przyt mnożć 
zaś zachował nieomal do ostatniej chwili. 

Śmierć zaskoczyła go podczas snu, Puchlina 
wodna, polączoua z osłabieniem mięśnia serco- 
wego, spowodowała śmiertelny atak. 

Zawczwany o godz. 6-tej lekarz Pogotowia 
stwierdził śmierć, skutkiem dojścia puchliny 
wodnej do serca. 

Eksportacja zwlok odbędzie się dziś © godz. 
G wieczorem, prawdopodobnie do kościoła Św. 
Krzyża. Pogrzeb odbędzie się przypuszczalnie 
we środę. 

Zmarłemu sądzonem było ostatnie dni spę- 
dzić nieomal w nędzy. Żył on bowiem z zarob- 
ków, które podeięla dlugotrwała choroba. 
«Nie ulega wątpliwości, że pogrzebem &, p. 
Zmarlego, przez wzeląd na Jego zasługi, zajmie 


artystyczne, 


W MIESZKANIU ZMARŁEGO. 

W mieszkaniu Zmarlągo przy ulicy Pięknej 
Nr 68a, pozostały przy zwłokach jedynie wdo- 
wa, p. Tomira Słońska z córką Hamnią į oddaną 
przyjaciółką rodziny, p. Kotarbińską. W skrom- 
nej trumnie, przy blasku czterech bialych 
świec, otoczony paroma doniczkami kwiatów, 
leży samotnie Zmarły piewca chwały żołnierza 
polskiego. 


EDWARD SŁOŃSKI. 


BRYGADJER PIŁSUDSKU 


Kto, jak on, nasz brygadjer Piłsudski 
Polskę w sercu, śmierć w tornistrze nosił? 
Kio, jak on, tak u Boga wyprosił, 

by stąd odszedł najeźdźca, kałnucki? 


Kto, jak on, tak się z Bogiem targowa: 
pod Łowczówkiem z krzywą szablą w ręku 
o tę Polskę, pelną krwi i jęku, 

o tę Polskę, którą wróg rabowaj? 


Kto, jak on? 

Pamiętacie to imię, 
co z tęsknoty dg Polski wyrosio, 
gdy wróg deptaf ją z butą wyniosłą, 
całą w ogniu stejącą i dymię? 


Ten żolnierski wysilek nadludzki 

wy swym dzieciom w kolebkach przekażcie, 
bo, jak w burzy kapitan na maszcie, 

stał dziś w Polsce brygadjer Pitsudski! 


KRONIKA 

Kraków, 26 lipea. 

©płaiy w szkołach średnich 
Celem pokrycia wydatków | administracy jno- 
rzeczowych w państwowych szkołach średnich w 
roku szkoluym 1920—1927, wprowadziło ministor- 
stwo oświaty rozporządzeniem z dnia 26 czerwca 
1926 roku Nr II. 7361/26 takrę administracyjną w 
wysokości 45 zlotych rocznie Gd ucznia, Taksy te 
mają być wplacone w ratach pólłrocmych, a to 
w "pierwszem półroczu z uwagi na konieczność za- 
opatwzenia w opał pajpóźniej do 5 grudnia 1026 r. 
25 zł, w drugiem półroczu najpóźniej do 5 marca 


Na sierpień spo- 1927 roku 20 zlotych, w wyjątkowych jednak, naj Awanteruików sprowadzono do komisarjatu przy 

trzeby Krynicy, nie mówiąc już o mieszkaniach dziewany jest liczny przyjazd posłów sejmo- |szczególne uwzględnienie zasługujących wypad: | ulicy Starowiślnej. 

rządowych, ‘kach, w dwóch 
Wedle moich informacyj, przyczyną tego którzy po sesji parlamentarnej przybyć mają | pierwszem półroczu do końca grudnia DO 

przykrego zjawiska było zbyt późne asygnowa-'do Krynicy na wypoczynek. Właściciele liez- | drugiem półroczu do końca maja 1927 roku. 


równych ratach miesięcznych: w 


w |dworcu towarowym w Krakowie przejechany zo 


stał przez pociąg towarowy siróż kolejowy, 
Włolvga. lat G1, i poniósł śmierć na miejscu, 


FELIKS DZIERŻYŃSKI 

słyrmy szef czerezwyczajki, jeden z głównych 

działaczy bolszewików, który zmarł w ubiegłym 
tygodniu na udar sercowy w wieku lat 49. 


odezwę do całego narodu polskiego w sprawie od- 
nowiemin kościała Marjackiego, Ponieważ jestem 
robotnikiem, mogę tylko skromnyni groszem 
przyjść z pomocą dla tak szlachetnego cełu i po- 
syłam 1 dolara na restaurację. Polacy powinni 
dbać o wszystkie świątynie w Krakowie, cenne za 
byiki po pwaojcach*. 

Te wzruszające słowa polskiego robotnika na 
obczyźnie, świadczące wymownie, jak gorąco dla 
kraju biją polskie serca za oceanem, powinny mma- 
leć oddźwięk w ofiarności naszego spoleczeństwa 
na rzecz odrowienia Marjackiej świątyni. 

OCTWARCIE OFERT NA BUDOWĘ CZWAR. 
TEGO MOSTU NA WIŚLE. W sobotę po polu- 
duiu w biurze prezydenta miasta Rallego odbyło 
się otwarcie ofert na budowę czwartego mostu że« 
luznego na Wiśle między Krakowom a dzieluicą 
podzówską. Dnia 30 bm. nastąpi ogłoszemie wy- 
niku przetargu i powierzenie robó* danemu przed- 
siękiorstwu. 

POŻAR W MYŚLENICACH. Wczoraj rano we 
zwano krakowską straż pożanną do Myślenie, 
gdzie stanęły w płomieniach trzy dwwpiętrowe 
kamienice. Gdy straż przybyla na miejsce, pożar 
już byl złokalizowany, dzięki energicznej akcji 
straży micjscowej i okolicznej. Pastwą płomieni 
padły tylko duchy kamienic. Pożar powstał od 
iskier, wydobywających się z komina. piekarni. 

AWANTURA W KAWIARNI. Ubiegłej nocy 
okolo godziny 11 w kawiawni Teatralnej przy ulicy 
Szpitalnej wywołali gwałtowną awamturę znani 
ną lruku krakowskim złodzieje Teofil Kantorek, 
Natan Eder, Józefa Ramtorek i Hdlena Susul. — 


ŚMIERĆ POD KOŁAMI POCIĄGU. Wczoraj na 


Jan 


pP 
LG 


Zamłieniecie zakładów stwierdzeniu zgonu przez lekarza obwodowego, 
Żyrardowskich przewieziono zwłoki do zakladu modycyny sądo 
wej. 


W piątek na bramach zakladów Żyrardowskich 
zostały wywieszone przez zarząd ogloszenia treści 
następującej: 

„Wobec mniestawienia się do pracy robotników 


ARESZTOWANIE MŁODOCIANEGO ZŁODZIE 


JA. Policja krakowska arcesztowala niejakiego Jó 


zia Maślaka, lut 19, który dopuieił się kradzieży 
gotówki w kwocie 3.000 złotych, osvaz biżutecji 


st. ee z A 5 SU. 358 jh 3 i 5 D Gizie i 
w ciągu czterech dni: 19, 20, 21 i 22 lipca b. Taji garderoby nieustalonej na razie wartości u Jó- 
zakłady żyrardowskie zostaly zamknięte na czas zefą. Maciejki, właściciela mleczasni w Tarnowie. 


nieogramiczomy i stosunek najmu zakładów żyrar |Vo dokonaniu tej kradzieży, sprawca zbiegł do 
dowskich z robotnikami rozwiązany”. Krakowa, gdzie został aresztowany. — Większą 


Przyczyną porzucenia pracy w zaklasłach żyrar: 
dowskich, w których zataadnionycii bylo 6.200 ro- 
Lotuików. bylo niezgodzenie się robotników na 
nowe warunki pracy z powodu reorganizacji, ja- 
kie zarząd postanowił wprowadzić z dniem 1 sior- 
pnia b r. w tkalniach mechanicznych i innych od- 
dziadach. 

Ochronę nad zakładami żyraróowskiemi, oprócz 
dozorców fabrycznych, objęła miejscowa policja. 

Kotłownie, elektrownia i wodociągi zakładów, 
oraz inwenytrz żywy, są obsługiwane przez da- 
wny personal, którego rozwiyzanie najmu pracy 
się nie tyczy. 


Proces Radziwiłłów i Potockich 
przed sądem irancuskim 

Trybunał paryski rozpatrywał proces pomiędzy 
Alfredem Potockim z Łańcuta, a Leonową Radzi. 
wiłłową, Io voto  Stanisławową Radziwiłłową. 
Piorwszy jej mąż otrzymał w spadku po Autonio- 
wej Radziwiłłowej biżuterję, wartości T miijonów 
franków zlotych, z tem jedmak zastrzeżeniem, w 
testamencie uczymionem, że, w razie jego snuro., 
słynne szmaragdy zwrócone zostaną właąściciolo- 
wi majoratu w Łańcucie, Gdy Stanislaw Radzi- 
will zginął podezas polsko-rosy jakiej wojny 1920" 
roku, Alfred Potocki zwrócił się do wdowy z żą- 
daniem wydamia mu biżutorji, Spotkawszy się z od 
mową, wystążpł ze skargą sądową, którą trybunał 
piryski uznał za uzasadnioną, dakazując beszwlo- 
ozny zwrot kosztowności. e 

ammer 

V-TY ZJAZD ZWIĄZKU ŁEGJONISTÓW 
POLSKICH. Dorocznym zwyczajem w dniach 
q i8 sierpnia b. r. odbędzie się V-ty Zjazd 
Legjonistów pelskich. Tym razem Kielce, które 
dwanaście lat temu pierwsze ujrzały zalążki 
wskrzeszonego wojska polskiego po długich la- 
tach niewoli, otworzą legjonistom swoje gosein- 
ne bramy. W Zjeździe weźmie udział Marszalek 
Józef Piłsudski, Kartę uczestnictwa, kosztują- 
cą 7 złotych otrzymają uczestnicy Zjazdu Da 
miesjcu w Kieleach. Wszelkich bliższych iufor" 
macyj udziela Okręgowy Związek Legjonistów 
Polskich, Kielce, ulicą Duża 7. 

UDZIAŁ WOJSKOWYCH W ZJAZDACH LE- 
GJONISTÓW, Jak wiadomo, w swoim ozasie gen. 
Sikorski, jako minister wojny, wydal rozkaz, za- 
Uruwiający wojskowym brać udział w zjazdach 
tyłych formacyj wojskowych. Jak obecnie dono- 
szą z Warszawy, rozkaz ten ma być uchylony w 
najbliższym czasie specjalnym rozkazem ministra 
spraw wojskowych. Odpowieduie zazrądzenia z0- 
stały już wydane. i 

NA RESTAURACJĘ KOŚCIOŁA MARJACKIE 
GO. P. Jan Żmuda z Chicago nadesłał do Admini- 
stracji „Nowej Reformy* na cel restauracji kościo 
ła Merjackiego kwotę 1 dolar wraz z listem, w 
którym pisze: „Wyczytałem w „Nowej Reformie" 


część skradzionej gotówki zdołał Maślak przetrwo 
nić, 

KRADZIEŻE. Bercie Mujerhoff, zamieszkałej 
przy ulicy Zielonej 8, skradziono z balkonu trzy 
plaszcze damskie i palto męskie, łącznej wartości 
około 500 ziotych. 

Janowi Figule, zamieszkałemu w Dąbiu—Piaski 
82, skradziono z zamkniętego mieszkania przy po- 
mocy wytrycka garderobę, wartości około 100 zło- 
tych. 

Z RUCHU POCZTOWEGO. Z dviem 25 bm. uru- 
chomiona zostala agencja pocztowa Bukowina, po 
wiat Nowy Turg, województwo Kraków, Ageneja 
ta pełączona jest z urzędem pocztowym Poronin, 


Nieznaczna 
podwyżka ceny gazu 


Uchwałą Komisji gazowc-elektrycznej z dnia 
12 lipca ceny gazn zostały podwyższone, jak 
następuje: 
za początkowe 1—25 m’ zużytych w jednym 
okresie (miesiącu) z dawnej ceny 035 na 

0'35*zw za 1 om; 


ża dalsze zużyte ilości w jednym okresie (mie- 
siącu) z dawnej ceny 027 na 030 zł za 1 m*. 


Ta podwyżka sostała spowodowana wzrostem 
ceny węgla, który w ostatnich miesiącach po- 
drożał z ceny 26'40 za tonnę o 35'/,, oraz pod- 
wyższeniem taryfy kolejowej. 

Dnia 20 lipca nastąpiło obniżenie ceny węgla 
z zł 3570 na zł 3260 za tonnę loco kopalnia 
na Górnym Śląsku, wobec czego zamiast uchwa- 
lonych cen gazu zastosuje się nasiępujące ceny: 


za początkowe 1—25 m” 0'33 zł za 1 m’ 
za dalsze iieści 6'29 zł za 1 m’ 
Ceny te będą obowiązywały od odczytów 
i rachunków, wystawionych w sierpniu b. r. 
Równocześnie, na skutek częstych reklamacyj 
wyjaśnia się, że czyusz i obsługa gazomierzy 


wynosi miesięcznie: 3047 
za 3 i 5-płom. gazomierze zł 160 
za 10- 20- i 30-plom. 5 zł 2— 


Uprasza się P. T. Odbiorców, którzy na po- 
wyższe ceny się nie zgadzają, aby zechcieli 
o tem zawiadomić Dyrekcję Gazowni listem 
poleconym i równocześnie zaprzestali używania 
azn. 
p Ponieważ cena węgla wzrosła o 24'/,, 8 cena 
gazu tylko o 8%/, zatem gaz, jako paliwo, 
w porównaniu do węgla kalkuluje się obecnie 
znacznie taniej, niż poprzednio. 


RRAROWSKA GRZÓWKŁA MIEJSKA 
DYREKCJA. 


—— LA ZAZZZ NO O NA REFORMA | on. 
px ORR 3 


Z kraju 


POLSKA MACIERZ SZKOLNA W CZECHO- 
SŁOWACJI. W każdej prawie wsi w Czachoso- 
wacji, gdzie zamieszkuje pewien procont Poluzćw, 
istnieje Koło polskiej Macierzy szkolnej. Pazecm 
jest ich 73. kola prowańzą 10 czytaiń, GO biliotk 
o 14.186 tomach, z których w roku ostatnia ko- 
rzystało 8.664 ozyteniweów. W lyńzuriym oxre- 
sie wygłoszomo Ti odczytów, wządzomo Zi zohrá- 
nią ; niece oświatowe, 47 teatrów amatorskich. 
15G przedstawia i obeliodów narmiowych, 124 
wycieczki i zabawy. Kola Macierzy w'ezymaują: 
1 pelne gims'azjomm realne w Qsiowej o liczbie 412 
uczniów. © szkół wydziałowych — 615 uczniów. 
10 szkót Indowych — 677 nezniów, 20 ochron — 
833 dzieci, 2 buey — 115 wychowanków. Docho- 
dy wynosily 8,816.000 korou czeskich, rozchody 
U,64,428 kor. czeskich. Majątolk Macierzy w nie 
ruwl-omoćci wynosi 5.605.600 koron, dług, zaeigs 
nięty na budową szkół, 2,705.000 kozon. Wszyst 
kich ezłonków Macierz szkolna w Czcchoslowa 
cji liczy 6.166. 

NO'iI<ACJE INSPEKTORÓW ARMJI. Pimi 
warzne Assy, Że prezydent Rzeczypospo: 
litej w najbliższych dniach podpisze dekrety no 
miwacyjne gentrałóć Osińskiego, Ramcia, Ryba- 
ka i Norwid-Neugebanera na iuspektorów armji 
Piąte stanowisko iuspektora objąć ma goneral K. 
Sosnkowski, który już nie powróci na dowódcę 
O. K. Poznań. 

DELEGACJA PARLAMENTARZYSTÓW WĘ. 
GIERSKICH. We wtorek 27 Lm.. o godzinie 8.30 
rano przebywa do Warszawy delegacja 20 parla: 
mentaczystów węgierskich, reprezentujących wszy 
stkie kiermaki i prutje polityczne. Pariamentarzy- 
ści warierscy zalulwią w stolicy jeden dzień, po- 
czem udadzą się do Finlandji. 

STAN ZDROWIA GEN, SOSNKOWSKIEGO, 
jak donoszą z Poznamia, uległ w przeszłym tygo 
dniu pewnemu pogorszeniu. Pojawiła się dość zna 
czna gorączka, wobec tego zamierzone przewie- 
zienie g'mów ła z lecznicy do domu zostało odlo- 
ŻOWE. 

DR .KRAMARZ W ZAKOPANEM. W pitek 
przybył do Zakopanego z Pragi samochodem zna- 
ny polityk czeski, dr Kramarz i zatrzymał się w 
jedaym z pensjonatów. 

'BPILOG GLOŚNEGO NAPADU NA POCIĄG. 
Epilogiem giosśiego swojego czasu napadu na po- 
ciąg, podczas którego to mapadu ówczesnego wo- 
jewodę poleskiego, p. Downarowicza, spotkala 
przykra przygoda, była rozpoznawanu  onegdej 
przcz sąd apelacyjny w Wilnie sprawa karna prze- 
ciwiko mieszkańcom wsi Nielepowo, pow. nieświe- 
skiego, lIynacemu  Dworeckiemu i Aleksandrowi 
Tumaszowi. 

Dmia 4 listopada 1923 roku banda ta, będąc 
uzbrojona w rewolwery, karabiny i granaty ręcz- 
ne, zatrzymała pociąg osobowy Nr 311, zdążający 
ze stacji Lachowice do stacji Budy. 

Napastnicy, w liczbie bliżej nieokreślonej, ste- 
roryżówa:i obslugę pociągu i pasażerów, przy- 
czem konduktorowi d. Czapińskiemu i kupcowi 
M. Lewinowi zrabowano pieniądze, bagaż i ubra- 
nic. Nie zapomniano i o wagonei pocztowym, z któ 
rogo zabrano paczkę, zawierającą 23 listy warto- 
ściowe i kilkadziesiąt listów amerykańskich. 

Bandyci zachowywali się podczas rabunku bru- 
talnie i najmniejszy opór za strony napatniętych 
powodował pobicie śmiałka. Losu tego nie unik 
nął i wojewoda Downarowicz. 

Sąd okręgowy w Nowogródku, rozpoznając tę 
sarpwę w dniu 25 maja 1925 roku, skazał oby- 
dwóch oskarżonych na pozbawienie praw stanu 
i osadzanie w więzieniu ciężkiem. dożywotniem. 
Sąd apelacyjny, któremu przewodniczył prezes 
Bochwie, wyrok ten zatwierdził. 

CENZURA KSIĘŻA NAD STROJAMI DAM: 
SKIEMI. Z Pomnania donoszą: W myśl odezwy bi 
skupów,, księża w Poznaniu przystąpili do wypra 
szamia z koświolów pań. nieodpowiednio ubranych 
Ostatnio proboszcz paralji Bożego Ciała wzbronij 
wstępu do kościoła trzem panienkom w sukien 
kweh zbyt wydekoł ówanych. 

TRAGICZNE SAMOBÓJSTWO 74-LETNIE- 
GO STARCA. Jak donoszą z Łodzi, w Zduń- 
skiej Woli otrul się 74-letni Kazimierz Trzeiń- 
ski, niegdyś urzędnik prywatny, a później ky- 
piec. . 

W pozostawionym liścia denata są slowa: 

„Czyż może być większa tragedja nad samo 
bójstwo człowicka, stojącego nad grobem? są 
A jednak zmuszong jestem popelnić samobój- 
stwo, gdyż nie mam środków do życia. Czyn 
mój niech będzie protestem przeciw niesprawie- 
dliwości spolecznej. Nie mam już sił walczyć 
ze ńcigającą mnie nędzą”. 

AFERA LOTERYJNA W PABJANICACH, — 
Przed kiłku laty grono obywateli pabjanickich ku- 
pile dom, by następnie puścić go na loterję, a za 
uzyskane ze sprzedaży losów pieniądze wybudo: 
wać dom dia starców. 

Tymczasem sprzedano losów po dolarze za sztu 
kę na sumę blisko 10.000 dolarów, lecz pieniądze 
„wsiąkłyć, a dom został sprzedany i przez dłuż- 
szy czas nic wiedziano, co się stało z pieniądznu. 

Przypadkiem jeden z urzędników skarbowych 
otrzymał taki los, a ponieważ loterja urządzona 
byłu bez zezwolenia dyrekcji loteryj państwowych 
wytoczono śledztwoi, które wykryło całą alerę. 

AMERYKAŃSKI KONTROLOR W WILNIE. 
Bawi w Wilnie kontrolor amerykańskiej organiza- 
cji debroczynuej t. zw. „D. D. K.“, który bada 
księgowość i działalność żydowskich instylucyj 
dobroczynnych, subsydjowanych przez „D. D, K“. 
Szezodre towarzystwa amerykańskie, wspierające 
biednych swojemi dolarami, chcą jednak mieć pe- 
wność, że sumy, przeznaczone na cele dobroczyn: 
me, są na nie wlaśnie użyte. 

FEMIGRACJA ZYDÓW Z WILNA DO PALE- 
STYNY. W ostatnich cznsach dużo żydów wyje- 
chało z Wilna do Pałestyny. Dnia 2 sierpnia od- 
chodzi z dworca wscliodniego w Warszawie po- 
ciąg pospieszny, który zabiera 250 emigrantów 
żydowskich. Lista emigrantów zawiera znaczny 
odsetek żydów z Wilna. Pojadą oni okrętami, któ- 
ra odchodzą w jednym duiu 6 sierpnia z Constan- 
zy do Palestyny. 

NADUŻYCIA POBOROWE WE LWOWIE, Ze 
Lwowa donoszą o wykryciu tam nadużyć poboro- 
wych, popełnionych podobno na szerszą skalę, — 
Aresziowany został sierżant sztabowy, szc? kom- 
panji szpitalnej, który za wysokiem wynagrodze- 
niem pieniężiem wydawał dokumenty, stwierdza- 
jące, iż na komisji superrewizyjnej poborowy Z0- 
Btał zwoliiony od slużby wojskowej. Dokumenty 
te zaopatrzone były we wszelkie potrzebne pie- 
częcie. U żony aresztowinego sierżanta zakwestjo 
nowamo drogocenne kamienie i futra. Śledztwc 
trzymane jest na razie w tajemnicy. 


lowa nocy, Lady Chic. Każda z powyższych ope- 
retek graną będzie tylko raz jędem. Sprzedaż bile- 
tów na powyższe przedstawienia operetkowe TOZ- 
poczyna kası teatru miejskiego od dnia 26 bm. 


REPERTUARY: 

TEATR IM. SŁOWACKIEGO 
Poniedzialek, 26 b. m.: „Nisza żonusia“ 
Wtorek, 27 t. m* „Naszą żonusia“. 

7 teatu im. J. Sioouckiego 
„NASZA ŻONUSIA* 
farsa w 3-ech aktach Avery Hopwooda. 
już na dobre wakacyjny sezon 
- -rzezwyciężyć,, broniąc swej pla- 
cówki tniej kropli krwi“, t. j. do osta- 
tniego | ə miejsca na widowni. Tym ra- 


zem do rozprawy z gorącą atmosferą lata sta- 
nęła istotnie zabawna farsa Hopwooda, którego 


Krotochwśila Avery Hopwooda. 
Martwy. 
usiłujo t 


MILTON SILLS i VIOLA DANA 


w swei na nowszej kreacji, w obrazie w A ak- 


TEATRY- KINA- KONCERTY ||. 
im miejski | Nowość "M 
z. inin | NASZA ZONUSIA 

l 


. tach wytwórni First Nadlonał pod tytuem |karkołomny humor, znany nam już dobrze 

j p m z pelnej śmiechu komedji „Jutro pogoda“ 
WARSZAWA | CZŁ WIER i w.tej sztuce „Szal na dobre. Szezogólnie 

K | Stradom 15 $ | zręcznym dowcipem sytuacyjnym, pełnym hu 


Seansy od 5,713 


moru ji frapujących zderzeń, jast akt 2-gi, gdzio 
w niedz, o godz. 2 | 


wieje wesołości musi wywołać zabawnie klo- 
potliwe położenie  „donżnana-niedołęgi* (iście 
amerykańska kombinacja!), wbrew własnej woli 
wtrąconego w zawrotne „koło kolidujących zø 
sobą spotkań z coraz to inną kobietą. 

Caly ten amerykański aparat śmiechu i ru 
chu sprawnie przyszykowal rażyser sztuki p 
Turski, należyte nadając ujęcie tak postaciom 
Jak sytuacjom, a tempo farsowego ruchu po- 
wierzając tempu młodości grających w sztuca 
aktorów. A choć mlodość winnaby może je 
szcze chyżej i raźniej galopować w ducha gg- 
lopującego rytmu farsy, to niemniej ten widok 
debranej i wytrawnej już mlodzi 


KTÓRY MILCZAŁ 


dramat egzotyczny, rozgrywający sie wśród 
= oficerów angielskich wask koloninnych. Po- 
nadla arcywosoła komedia w 2 ak'ach pod tyt. 
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WIELKI PODWÓJNY PROGRAM 


Dziewczęta, których 
poślubisć nie należy 


Wspaniały dramat erolyczno-sensacyjny 
w 10 aktach. Ponadto naiweselkza faisa 


„MWO 


Starowiślna 21 


Początek przed. 
w dnie powsz. 
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teatralnej 


0g5710. | $ gwiniaz MAKSEM LINDEREM p. tyl. dziala bardzo milo i przekonywująco 
| è To toż chociaż bohaterka farsy D da) ni 
($ BĄDZ MOJĄ ŻGRIĄ $ 4, e bohaterka farsy (Doda) nie 
i BR Ą A Jest w tym wypadku tą rasową, zdobywcezą ko- 


RARAAGRA | bietą, umiejącą. jedynie żyć tchnieniem roznic- 
cancj dokoła siebie atmosfery miłosnej, to je- 
dnak w młlodziutkiem ujęciu p. Śniadeckiej 
Jest to przemile „kobieciątko”, ladne dziecko, 
bawiące się w holdy oddanych zobie pajacy- 
ków, rozkoszna laleczka, nakręcona tylko na 
- i paraan, sido RAE, takt nieustannego flirtu, na ruch jednej tylko 
Dra REGINALDA BRUNO KASTNER | myśli: ach jakie pan ma intoresujące oczy... Te- 
m M mu mile groteskowemu cokolwiek ujęcia po- 
ul. Lubicz. 5 


staci Dodo, doskonale odpowiadała zabawna 
KINO REDUTA 013% Dwor. kal, 


postać „donżuana-niedolęgi" w równie grote- 

a WA skowem ujęciu p. Niewiarowicza, który pmannąc 
x 2e 
„Rowy Herkules“ ELMO LINCOLN 
w najsensacy |niejszym dramac e awnalurniczytm 


na amerykańsko-farsowe piętno sztuki, doweip- 


| WSPAMALY PROGRAM HUMOXU:! 


„Promieś" | 


COLIBRI 


Podwale 6 | 


Gia chwilami „chaplinowai“ i najudatniej kar 


kołomność sytuacji wyjaskrawiał, nie unikając 


bynajmniej i szarży, zarówno w ruchu, jak 

Trzy dalsze serie wraz z zukończeniem (18 aktów) Ww glosie (szczególnie w akcie 8-6im). Wsród 
Początek o g. 5-tej ostutni program og. Ptal reszty zespolu zazdrosne kobietki ładnie 

i zgrabnie prezentowaly pjs. Granowska i Ko- 

— ronkiewiczówna, rój wiellsieieli charaktery- 


stycznie wyrażałi pp. Chodecki, Rozmarynow- 
i, Rodziewicz, zazdrosnego męża hardzo do- 
wygr F: irna i 
Kustowski. ~ á 4: 
Wszystko to zatem było ładne i mite, 
najładniejsze — to zamknięcie 
wpuszczenie przewiewów jak najświeższego, 
Roberta Ilichensa. W rolach słównych: Kita | wakacyjnego powietrza do tego biędnego ko 


dałdi, Wirginia Wali I Lew s Stone. Ponadto | RA l , „JE. iim 
KEN ZN A w 2 aktach pod tyluem | liska, jakiem jest teatr i jego Zycie. 
A A Bol, P. 
DOMOROSLY SHERLOCK 


„Temps“ o przewrocie majowym 
i 6 zmianach konstytucji 


„Temps“, najpoważniejszy dziennik paryski, 
odźwierciadlający w kwestjach polityki zagra 
nicznej opinji rządu francuskiego, zamieszewi 
w numerze z 22 lipca artykul wstępny p. t 
„Problem konstytucji w Polsce". a= 

Z okazji pierwszego glosowania w Sejmie 
nad zmianami w konstytueji, „Temps“ stwier- 
dza, że „stanowi on ważny zwrot w dziejach 
w | Polski dzisiejszej, Chodzi o to, by rozszerzyć 
Wielki podwójny program dwa naj- | uprawnienia władzy wykonawczej i ograniczyć 
nowsze obrazy wst. „Paremounta“ | kompetencje parlamentu, który z jowoduswalki 
| Szczyt techniki! Koncert reżyserji. stronnictw i niemożności stworzenia jakiejkol- 


o E POCAŁUNEK W GIEMNOSCI jose atejo roca porzo dia podnese 


wać akcję polityczną, potrzzbną dla podniesic- 
Pełen napięcia drama: erotyczny w 7 aklach, przed 


nia kraju. Jeżeli zbrojny zamach marszałka 
stawiający 2 finerją dzieje Don Juana i p'ochej ko- Pilsudskiego w mają powiódł się tak szybko, e 
biety, Dancingi. Virt. Salony Nowego Jorku. Pona- 
dlo aktów nieprawdopadobnych przyęód i niepraw- 


przyczyny należy upatrywać w tem, że NAprAW- 
donadhnej miłości z Betty Compson, Adaliem dę znaczna część narodu żądała nowych rzą- 
„Temps“ obszernie przypomina wypadki ma 

E SW, Jana 4 SZTUKA 
marza — |wany przez rząd i Sejm, doskonale się godzi 
=z- miaru naruszać, Program jest rozsądny, a kraj 


Men , Noch B k on 1 ! 

los, Koch Berry i inni w obrazie pod tytuł. dów i domagaca się energicznych środków, by 

jowe, strzeszcza przebieg obrad komstytucyj- 

r> 2 1 %7 ze zdrowo pojętym systemem parlamentarnym 

GRN KABARETY iF ym, 
sna i 

KABARE I Ci i Yia ma zaufanie do tych, którzy go mają wykonać, 

75 


PODSTĘPNY STRZAŁ móc piacowuć pożytecznie da dobra repukiiki. 
nych w Sejmie i stwierdza, ża projekt, opraco- 

EE adna którego prezydent ministrów zgoia nie ma za- 

W Polsce — podcbnie, jak w innych krajach — 


- 
Wspaniały sensacyjny dramat ero. w 10 akt, 
według pow:e*ei znakomitego nowelisty nmeryk. 


| Począt. przedst 
| a godz 5,7. 9 
| w niedz. o g.3 


p 


WANDA 


Gerlrudy 5 


Począł. przedsi. ZA PIENIADZE 
Dramat w 8 aktach. W roli głównej 
ks:ężycowo urocza ELLAINE HAM- 
MERS'VFIN. Film przepięknych ko- 
biet 1 urodziwych mężczyzn. Ponadto 
w programie wyborna komedja 
1 najnowszy tygodnik Pathego. * 


| STUA 


przy ulicy św. Gertrudy 28 (wejście od plant) | (Oczy się waika Z poważnemi trudnościami, wy- 
i Telefon 323. piywającemi z nadużyć, które wywołała fal- 


mowy program. Codziennie przedstawienio od 9 wieczór | "3 Wa koncepcja kontroli pariamentarnej, Y- 
j Wstęp wolny, 8026 „Opracowywanie projektów uchylają z" 
cześnie groźbę 'dyklatury i m pod 
, $ anarcji, wywoływane przez niemoc parlamentu. 
RŽLEATRU IMIENIA JUL, SŁOWACKIEGO, Tylko rajd Świadomy swej odpowiedzialności 
+ E e a gd 
komedji "AF NE | żouinis dn ad s m iwa 2 i Ekonomicznej saw: Je- 
względem humoru i zabawnych sytnacyj nie > i A AL ten zostanie osigguigty, W (Cdy <a- 
puje ABM rotochwiii tero? alt: zj at E D a a ię 
tro pegoda“, i wę zbasiennym dla Polski* — temi słowy kończy 
MALESZAWSKA OPERETKA TEATRU NIE-|” 0005 SWÓJ interesujący artykuł. 
WIAROWSKIENYWEKAKOWIE. Kaeicierza Nie Z 
wiarowska przyjeżdża ze swoim świetnem zespo 
łem, po wy iątkowych swkeczach w Krynicy. Wia 
ori, PA występów do Krakowa. Przeństa- 
tama, które rozpoczną się w iedzialek i 
> sierpnia b. r, w miejskim tenaa alek, duia lz Moskwy. Maty Pickiord „i Douglas Fairbanks 
Oazy 9; a rei będą przegląd najeto O: wyjechali do Karisbadu na dłuż. 
ly, Królowa fal Szal 3 jm 0 będą: Doi |*% - wer agi wie P ng 
iż a al, Szalona Lola, Oaotliwa Zuzanna, | Dougiis Fairbanks, zapy tany przez dziennika- 
; 1a. Luxemburg, Hrabina Marica, Dorina, Kró. rzy © wrażenia z Rosji, powiedział: 


i 


— 


Douglas Frichanks o pobycie w Rosji 


W piątek wieczorem powrócili do Warszawy 


* 


k A £ 
sezonu i oby 


NOWA REFORMA 
„Mało widzieliśmy, ale maszę przyznać, że Mos: 
kwa podobała się nam. Bardzo malownicze 1 C820 
tyczne miasto. Potobha} nam się panujący tam m 
tuzjazm dla kiaa. Władze sowieckie byly tak 
uprzejme, że wkrótce pierzehaął strach, Z jakim 


wjeźlżalismy w granice Rosji. Mimo naszych pro. 


testów, dano nam dla ochrony detektywa z tajne 
policji. Nie był on zanadto „tajny”, bo drabisko. 
jak palma. nosił olbrzymią czarną czapkę. pca 
ma zak, że jest z policji, — „Ochramiał” > <a 
tnie. Gdy się kto zbliżył zanadto, dostawał >, 2 
nego kalaka w zęby i koziołkował na bok. ^3 
stacji byłu z tego powodu mała katastrofa. „a 
ramy tragarz wpadl na jakieś bażki Z mlekiem 
i rozbił je. W Moskwie i w drodze wszędzie wita. 
no nas tak owacyjnie, że... chyba mi 15 iaaa 
mów ulyło. Nigdy nie ZADOMAĘ bankietu, POZ 
trwał coś ze 12 gadein. Pito tam i zajadano KA 
wior łyżkami. Myśmy wcześniej wyszli”. 

Że jednak powyższe opowdiadanie poea 
ne jest znaczą dozą kurtnoazji WOVE ef 
ści sowieckiej, Świadczy depesza agonch r 
z Maskwy, która o pobycie tamże gwiazd ipe 
wych powiada: 

„Mary Pickford i Douglas Fairbanka, , 
przybyli do Moskwy w dzień przeniesie w” 
Dzierżyńskiego, byli obesuż na jego PE 3 
Wskutek zaabsorbowania ogólnej uwas) R 
bem, głośni artyści doznali bardzo agi 
przyjęcia w Moskwie“. 


którzy 
a ciala 


na 
T mikó 
Delegaci Stowarzyszenia nrzędiiRóW 

u minisita spraw wadiętcznych 

Dnia 20 h, m. przyjął n inister podran 
ski delegację Zarządu Cl ownego NE. 
nia urzędników państwowych ($. U: P.). Ia r. 
gaeja domagała się: a) umożliwienia S: U. I. 
względnie instytuttowj pdministracyjnenu sł 
njowania wszelkich projektów Z zakresu ii 
ganizacji administracji | państwowej Prze: a= 
definitywnem uchwaleniu: b) stogoWanai Le" 
dukcji osobowej urzędników jedynie W ery 
z celową reorganizacją calci administracji pm- 
stwowej oraz ścisiera przestrzegam Usio 
nych zasad redukcji: e) przeniesienia w SAM 
spoczynku tych urzedników, którzy, nabyli 1# 
(pełne prawa emergtal ię Graz COfNIĘCIA a 
dzenia o wstrzymaniu awansów (Sprawy te wa- 
ne są zwlaszcza dla nurzedrików województw 
poludniowych); @) wuziyżorae na splaty p ej 
sięczne podatku od lokaj (miejski i państwowy) 
poza ulgami indywidyajnemi, przez potracaie 
ich przy wypłacie pensji. zrałogieznie jak po 
datek dochodowy: e) zwiększenie kredytów ra 
państwową pomoe lekazgtią do mMM, któczby 
zabezpieezyły ciągłowć +j pomocy Oraz URU: 
lewania zalęglych nzleżar se (Kraków, Diaty- 
stok) i t. d. 

Xelto delegacja przedstawiła ministrowi ma- 
iccjaly, Mustrujące realag wartość plac urzęd- 
niczych. Minister Mx gziąmowski oswiadezyi, iż 
stoi na stanowisku wspołułanlu S, U. P. w pra- 
aoh kradi y izacji alminni 


SUSE 


zczegołności | 


i urzędowania ministerstw, organizacji 
wnętrznej ministerstw i wytycznych potyka 
personalnej. W sprawie reduukcji osobowej p% 
dzieli minister pogląd delegacji, oświadczając 
równocześnie, iż pewne niewlaściwości, jakie 
obecnie mają miejsce, zostaną w najbliższym 
czasie usunięte. Za jeden z etapów redukeji 
osobowej uznał przeniesienie w stan spoczynku 
urzędników, posiadający ch prawa emerytalne, 
wplynie to równieź na cożnięcie zarządzenia 
0 wstrzymaniu awansów. W sprawie uiszczania 
podatków od lokali w ratach miesięcznych wy” 
da. natychmiast stosowne zarządeznia. Wokńcu 
minister oświadczył, łŻ znane mu są niedoma- 
gamia państwowej pomocy lekarskiej i będzie 
czynił wysiiki by Je usunąć, zaległe należności 
zostana w najbliższych dniaeli uregulowane. — 
Audencja trwala przeszlo póitory godziny. 


SE WEP R — 


Zmiany w wojsku 


Z Warszawy donoszą: 3 

W najbliższym czasie dokonano być mają 
następujące zmiany Da Wyższych stanowiskach 
w armji: r 

Dowódzcą O. K. X. w Przemyślu mianowany 
ma być, na miejsce ustępującego gen. Fary; 
dotychczasowy dowódca 21 dywizji piechoty 
(Podhalańskiej) = ges. Jędrzej Galica. 

Dowódcą 21 dyw. piechoty zostaje miano- 

ramy pik. szt. gen. Przeźdzjecki. 

Obecny dowódca O. K. IX (Brześć nad Bu- 
biem) w najbliższych dniach powołany zostanie 
do współpracy w imspektorącie armji w War- 
szawie. Na stanowisko zaś dowódcy O. K. IX 
mianowany zostanie dowódeą 9-tej dywizji Pie 
choty — gen. Trojanowski, 

Dowódcą 9 dyw. piech. (Siedlce) zostaje mia- 
nowany płk. Franciszek Sikorski, 

„Dowódcą piechoty dyw 
zji plk. Krok-Paszkowski 
wódca 22 p. p. 


izyjnej w tejże dywi- 
. dotyełiczasowy do: 


Dowódcą 28 dyw. piechoty w Warszawie 707 
Staja mianowany pik. Romuald Dabrowski: do” 
tychezasowy dowódca piechoty dywizyjnej: A 
miejsce gen. Piskora, szefa sztabu generalnego, 
który wczoraj pożegnał się z dywizja. Dowódcą 
piechoty dywizyjnej mianowany zostaje DIE- 
R. Żurukowski, dotychczasowy dowódca 21 PP: 

Dowódcą 8 dyw. piechoty (Modlin) 2 p. 
mianowany plk. szt. gen. Bobkowski z inspeti 


Ustaono 


o zmianie konstytucji i przyznaniu rządowi peł 


choty zostaje pik. Rrystinus, 
dowódca 64 p. p. (Pomorze). 


skiogo prowizorycznie inspektorem szkolnym w, 
Katowicach, 
rem w Dolinie, 
stępzą inspektora powiatu wileńskiego, 
Poren telkiego inspektorem w Ostrowi Mazowiec 


wa Koszyka na stanowisko zastępcy 


s|glogo tygodnia wiadomość, iż jedna z powa- 
| niej tabr Le! 


Rady ministrów w sprawie zasad erganizacji | 
we-, 


nach. Dalsza-produkeja musiałaby doprowadzić! 


zmianie konstytucji i pełnomochictanci 
ma Komisji senackiej 


(Teefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa, 26 lipca. Komisja konstytucyjna mających na celu ściśłejsze określenie prawni- 

OLSZA 9 — t at. i A . Eo.. je jose A 4 % ; 
senatu pod przewodnictwem senatora Zdanow- c: l ror dc OOM „PW at pa 
skiego w obeeności ministra sprawiedliwości zee diae w. i 
ski i zji "szalki e u| Sty 1 seni 5 

Makowskiego i z udziałem marszalka senat pci senaior T 0 | 70 
Trąmpczyńskiego rozpoczęła dziś obrady nad!) Na obrady obie RA! — 7 Mge 

kwalonemi przez sejm projektami ustaw |SZe trzy dni w tygodniu, acz iek przyp 
oer GA T szczać należy, że ukonczą SIĘ rychlej, gdyż 
istnicje tendencja rzeczowego załatwienia pro- 
jektów. 


nomienictw. n 

Referent projektu zmian konstytucji, sena- 
tar Buzek (Piast) przedstawił szereg poprawek, 
- ERO) TE ZOK 
i O CY 
Czesław Fijalkowski, menty, z których wynika, że aai oni przys 
| gotowywali z pa 1 a 

ô i jzyjnej w le ie- lu oswobodzenia skazany ; 2 te 
Wie i gs af Ę NEK 2" 2a Dalej stwerdzono, że wrpawdzie ZASA- 
Wr i; dniezo caly wywiad szpiegowski był prowadzo- 

ny przez Berlin i stamtąd finansowany, spi- 
skowcy wpadli jednak na pomysł, aby przy je- 
drvym ognin upiec trzy pieczenie 1 zarobić coś 
więcej. Wykradziane czy też uzyskane mate- 
riały fotografowali i oryginały połyłali do Ber 
lina, druugą odbitkę, bez wiedzy Berlina. odda- 
gali Sowietom. a trzecią wreszcie Litwie, — 
Szajka prowadziła w pierwszym rzędzie wyw iad 
wojskowy, interesowara się szczególnie mate- 
rjalem wojskowym, a najbardziej kwestjam!, 
związanemi z lotnictwem, czołgami, oraz spra- 
kiej. — Przeniósł: Edwarda Kotuskiego na stano- wami, związanemi Z poz wan manu 
wisko zastępcy inspektora w Zbaraźu, Władysła- chemiczenj. ać ike prowadzi R psy ai 
z W inspektora, Wywiad ekonomiczny. Znaleziono dowody, że 
w Tomaszowie Lubelskim (w drodze konkursu), spiskowcy „ zamierzali ł m zai. mod a. 
Autouiego Krupkę na stanowisko zastępcy inspek- WAG l moje, mira dci a T ania 9h 
tora w Stanisławowie (w drodze konkursu), "A zy «u and oraz do poznania ta- 
i wiecie. - drodze konkursu) na stunowiske h 1 słąskw | w. 
jm m M wd w Puławach, Wacława Za | ' Dałęj onie JEOR Raj A aa 
jąuzkow skiego (w drodze konkursu) na stanowi „W zw iązkach SPARE, aców a dań- 
i ję w Białej sku sprzedawała wykradzione dokumenty na 
s Są: omg: dań Fele dyrektorem gimnazjum w Litwę. We a" af mo 2 = 
Nowej Wilejee, Miehaia Hubczaka dyrektorom a planów Ai AP nie e T „a W ~ 
gimnazjum w Tarnopolu, Jana Pawla Borgfelluera p a ya = i = = ok z 
dyrchtoren gimnazjum w Gnieźnie, ks. Binżcja ii 4 en mó m. z z = 
Kotfisa lyrektorei gimaazjum w Dębicy, Stani ei PE SEP pap 
sława Krysowskiego dyrektorem gimnazjum w ABE 930... A 
Gródku Jagielloński; Siwik Cebulę dyrek z „pył wi s me td p Z 
outrem gimnazjum w Sanoku, Piotra Wilka dyrek, e Po Uk gm m - mę c m wi RE 
torem I. gimmwjum w Stryju, dra Sebastjana Fis- BAĆ WENA rP EA pery à 
zaka dyrektorem I. gimnazjum w Stanisławowie, z podaniem nazwisk osób aresztowanych. 
Włady.ława Jana Piskorupa dyrektorem II. gia Cu 


swzujn w Samborze, Marje Magd:lenę Ropelew BJIAŁ GIEŁDOWY 


ską, przelożeną gimnazjum w Suwałkach, Józefą 
Jułjana Ómiela dyrektorem gimnazjum w Łonży. 
Wiedziwierza Trusza dyrektorem I. gimnazjum w 
Staniełuwowie. 


Pm 
Í 


ť— E H I 


|... „or A D 


zostaje mianowany plk. O 
actyckhczasowy dowódca 18 r. p 


Nianswania i przeniesienia 
w szkolnictwie 


Mirister oświaty mianował: Bolesława Kobyliń- , 


Kugenjusza Kowaliszyna in=pekto-. 
Józefa Wiśniaka inspektorem w 
Mościsksch, Jana Błotnickiego prowizorycziie za- 
Antoniego 


Kraków, 26 lipca. 
Na początku zebrania dla efektów tenden- 
cja chwiejna, podaż większa, zwlaszcza dla pa- 
pierów cięższych. 


e" a zooiełdziu podobnie, zainteresowanie nie- 
montamu ra Puatzariyp | NA POZIE l , 
Skanda! CNORUWY w NERANG wielkie, putłaz większa. 


NA rynku wałuł 1 Tewiz tendencia nieco slab 
sza. Wezorsj wieczorem knrs dolara kształto: 
jwul się okolo Y, Jzisiaj ~ siem nieof. 
lsee „Libanu ,9-03:—9.08, bankowo V.1Yqpn pmr. JowaNIE sła- 

obotnikom be, obroty minimalne, towaru dużo. W Warsza 
5 sej a e przeszłego tygodnia, wie nieoficjalnie y, bankowo 9.07 —9.08,,w Ka- 
POW odu niemożności zbycia nagromaudzonego towieach 9.10 towar. Bank Polski płacił zo go- 
w wielkiej ilosci towaru w swoich magazy- tówkę S.98, za czeki 9.05. 
a ! Na innych giełdach obroty minimalne, ruch 
do poważnych trudności platniczych tej fabry- slaby. 
ki, ra TE RR wyj e 4775 i 

Tak wice 450 róbotnikom i ich rodzinom zap Zompah, 08 lipca. se, Zamknięcie gieldy. 
araża giód i uqdza, gdy tymczasem magistrat ;,77 12.52, Londyn SYLEN, Nowy Jork 5.165, 
krakowski, który przeprowadza szereg robót i igja 13,4%, Wlochy 14.15, Hiszpanja 810.77, 
iw'estycyjnyśh W mieście i używa cemeutu, za-* oltudja ŻU60, Berlin 1293, Wiedeń 13.10, 


Kraków, 26 lipca. 
Ogółue poruszenie wywojaia z koncem ubie- 


cementu w 


BAI ki sc i i Sztukholm 135.32, Oslo 113.50, Kopenb: 
asası popierać fabryki polskie, sprowadza go npl gin | 1.50, openbaga 
aż z opok z Górnego Śląska niemieckiego, — 19%, Solja 3.70, Praga 15.295, Warszawa 


57.50, Budapeszt 0.723, Białogród 9.13, Ateny 


Rear 


Fakt teu spotkał się z dosadnem potępieniem 
ze strony opinji publicznej, s magistrat, sądząc," i 
żechutgjne wo prinio „pop czgmia przemyslu | Wiedeń, 26 lipca. Kursy papierów polskich 
pruskiego zdoła choć w części odwrócić, ogło- w tysiącach koron. Karpaty 93. '"Tendencja spo- 
sił komunikat, iż cementu pruskiego używa w kojna. 
stosunkowo niewielkiej ilości i to specjalnie dv . 
budowy nawierzehniej ulic, a to z tej przyczy- 
ny, iż cement opolski rzekomo lepiej się nada- 
je do tego rodzaju prac, aniżeli cement krajo- 
wy. 44 FM w z 28 s 
„Wyjaśnienie to absolutnie nie odpowiada 
prawdzie, albowiem — jak wykazała swojego 
czasu dokonana analiza cementu polskiego w 
lagoratorjach w Berlinie i Zurichu —=eemeńi 
polski bynajmniej jakościowo nić ustępuje ce- 
meniewi pruskiemu i do tychsamych robót w 
zupelności się nadaje. „Aresztą magistrat nieda- 
wno temu, bo zaledwie przed dwoma łaty, w 
ezasi: restauracji ulicy Grodzkiej, przekonał 
aiy, iż ceemntem polski mozna daonel tro: 
gi budować, a firma wiedeńska, która E 
ty przeprowadza, podjela się ich To v a- 
runhiom, ż6 Lir ać e cementu krajowe- 
| reszij DOES (57 77 i 
> Dak ewa ta, która zakrawa rze- 
czywiście na skandal, powinna spowodować 
natychmiastową interwencję prezydjum magi- 
stratu, à winnych pociągnąć do surowej odpo- 
wjedzialności. FMumaczenia się odpowiedzialne- 


, Po zamknięciu kroniki 

WŁAMANIE DO FIRMY SPEDYCYJNEJ W 
DZIEDZICACH. Z ekspozytury urzędu śledczego 
w Dziedzicach domiesoino do policji krakowskiej, 
że tw nocy z 24 na 25 bm. nieznani sprawcy wła- 
mali się do firmy spedycyjnej „Bruel i Synowie" 
w Dziedzieach, rozbili kasę ogniotrwałą i skradli 
znajdującą się w niej kasetkę żelazną z kwotą o- 
kate 12.000 złotych w bauknotach po 500 i 50 zlo- 
tytch. Poiicja wdrożyła niezwłuczenie dochodze 
nia, 


SNIEGI W TATRACH, Z Zakopanego donoszą, 
że w piątek i nastęjmej nocy spadły w Tawach 
lagi. Opad dochodził 5 cim. grubości, 

OLBRZYMIE OSZUSTWO NA SZKODĘ 
SKARBU PAŃSTWA. Glośne były u nas swego 
czasu afery Ilolendra, niejakiego Mentena, któ- 
ry w wielu miastach Polski pozakładał firmy, 
które następnie okazałay się bluffem, obliczo- 
nym na niwnych. Obeenie wychodzą na jaw no- 
wę sprawki Mentena, tym razem doniesienie 
karne do prokuratury uczynił przeciw niemu 


go za budowę dróg w Krakowie urzędnika |skarb państwa. Okazało się bowiem, że Menten 
magistrackiego, rzekomą wyższością cementu|dekonał olbrzymił oszustw na szkodę skarbu 


pruskiego, absolutnie nie powinny być przyję: 
te przeż nadzorcze czynniki w mieście. U ile 
prezydjum naszego miasta, które niewątpliwie 


państwa, przez lata cale nie wykupując paten- 
tów, świadectw przemysłowych, nie zgłaszając 
re 1 ą śwych umów handlowych do wymiaru aależyto- 
z dobry wiarą przystąpi do zbaliania tej sieć ści i nie płacąc żaduych pdatków. — Z tego 
nie wystarczalaby opinja fachowców polskich] powodu skarb państwa ściga go o zaplatę prze- 
j obcych 0 jakości cementu polskiego. to może | szio 100.000 zł. i 

rzy jmie, jako dostateczny argument fakt, i2) Menten wszelkie ruchome wartości wywiózł 
Ameryka sprowadza obecnie znaczne ilości ce- za ranieg, zaś aktywa mme przeniósł na Pe) 
mentu polskiego i postanwiono stworzyć bezpo | matkę, mieszkającą stale w Amsterdamie, By 
średnią komunikację okrętowo-towarową mię- | tym sposobem uderenić egzekucje, prowadzoną 
dzy Gdańskiem a Stanami Zjednoczonemi dla ; przez organy skarbowe, ' 


torati AŚ Nr Św ora „nsportu wytęeznie cementu polskiego. l , m [e | e 
A M radhio zostaje miano- A Rz = + O MSZA ŻAŁOBNA z. à. w "w JElGE YEN, 


wany płk. Stanislaw Tessaro. i tanią: 
Dowódcą piechoty w 30 dyw. piech. wre 
wany zostaje płk. szt, gen. gen. Wieronski 
szef I dep. piechoty w M. 5. wojsk. 
Dowódcą piechoty w 


26 dyw. (Skierniewice) w dalszym ciągu. W ręce władz wpadły doku- 


SKIEG. Z Berlina donoszą. -uu m €Migracje 
rosyjska na wiadomość o śmierci Dzierżyńskiego 
zamówiła msze żałobne za wszystkich, którzy zgł 
nęli na podstawie wyroków, wydanych przea by 
łogo szela rosyjskiej czerezwyczajki. 


Z afery szpiegawskiej 


Śledztwo w sprawie afery szpiegowskiej trwa 


mg pam maesi 


V Bieg. Sztafeta waterpołowa 7X509 y (styl 
dowolny). 1) M. A. ©. Hołacs II, Ayar Emnher, 


NOWA REFORMA 


Świętochłowice. K. S. Sląsk — Zjednoczenie |rosyjski, nie zdolaly. odjąć temu krajowi charak- 


Przyjacieli Sportu 3:0. Sląsk miał przez cały pra-|teru pierwotnego. Dzisiaj widoki utworzenia sieci 


Ze SPOrEU 
Miedzynarodowe zawody 
pływackie w Krakowie. 


Wielkie 3 dniowe międzynarodowe zawody pły- 
wackie w gqyływalni parku krakowskiego, dzięki 
udziałowi znakomitych wprost gości węgierskich, 
eraz najlepszych pływaków całej Polski, należały 
do niezwykle interesujących. Węgierscy zawodnicy 
przewyższali pod każdym względem o całą klasę 
naszych najlepszych pływaków, zarówno we wsze- 
lakiego rodzaju biegach, jak przedewszystkiem 
w piłce wodne, w której okazali się mistrzami, 
Budapeszteński M. A. ©. stanowi pozatem w Euro- 
pie klasę dla siebie, tak, że dużo jeszcze czasu 
upłynie, i dużo wytrwałej pracy będą musieli po- 
świącić nasi zawodnicy, ażeby móc mierzyć. się 
z węgierskimi pływakami, 

Z polskich sił przybyli, obok wszystkich miejsco- 
wych pływaków, także 8 pływaków AZS (Warszawa) 
5 á AZS (Lwów) po jednym z lwowskiego K. S. 
Czarni i Hakoahu bielskiegu. Wyniki zawodów so- 
botnich przedstawiają się nastąpująco: 

Bieg 50 y. dla juniorów (styl dowolny): 1. 
Soldinger (Makkabi) 40 sek, 2. Selinger N. (Ha- 
koah Bielsko). 

100 mtr. dla panów (styl dowodny): 1. Turow- 
ski (MAC) 1:09.4, 2, Kuncewicz (W. K. W.) 1 min. 
17 sek, 3. Matysiak (AZS Warszawa). 

50 y. dla pań (styl dowolny): 1 Schönfəldówna 
(Jutrzenka) 41,7 sek, 2. Nowakówna (AZS Kra- 
ków) 42,5 sək., Schreib równa O. (Jutrzenka). 

Sztafeta 3X50 y. młodzików (sty! dowolny): 
1. M. C, A. (Budapeszt w ssładzio Zboray, Avar 
i Holecsek), w czasię 1: 35,5, drugie miejsce zaję- 
ła Makkabi i 3 Cracovia. 

200 mtr. dla panów (styl klasyczny): 1. Rit- 
terman J. (Jutrzenka) 3: 25,7. 

50 y. dla młodzików (styl dowolny) 1. Holec- 
sek (MAC) w czasie 29,4 sek, 2. Zboray (MAC) 
32,9 sek, 3. Soldinger (Makkabi). 

Sztafeta 3X50 y. dla pań (styl dowolny): 1. 
A. Z. S. (Kraków) w składzie z pp. Witkowska, 
dr. Popielówna i Nowakówna w czasie 2: 19,2, 
druga Jutrzenka, 

Rozegrano nadto mecze piłki wodnej: 


Cracovia—A. Z, S. (Warszawa) 3:0(1:0). 


Cracovia przewyższała przeciwnika lepszą dys- 
pozycją strzałową. 


M. A, C.—Jutrzenka 15:0 (7:0). 


Ze strony drużyny węgierskiej prawdziwa „ex"i- 
bition play*, dzięki czemu zwyciężają z łatwością 
najlerszą polską drużynę piłki wodnej, Goście wy: 
kazują niezwykle szybki start, mistrzowskie opano- 
wanie piłki, taktycznie mądrą grę i wspaniałe 
strzały. Bramkarz gości nie miał w ciągu całego 
matcha ani razn piłki w ręce. 

W dragim dniu zawodów t. zn. wczoraj odbyły 
sie biegi z następującemi wynikami: 

I Bieg 100 m. cla panów na wznak: 1 przed- 
bieg: 1) Schoenfeld (Jutrz.) 1:35.6,,_2) Solinger 
(Makkabi) 2 przedbieg: Kirchner -(A, z, 8. Lwów) 
1:35.6, 8) Smolka (Cracovia). Finał rozegrany bg- 
dzie w dui że” Ą 

II Beg la panów (sty! dowolny) 
1) Bresclmayer 257,9 Bek, 2) Hulaes 29 sek, 3 
Histek (wszyscy M. A. G.). 

II Bieg 460 m. dla pasów, styl dowolny. 
1) Hilaos (M. A. C.) 6:22, 2) Matysiak (A. Z. S. 
Warszawa) 6:520/,. 

IV Bieg 200 m dla pań (styl klasyczny): 
Aafrichtówna (Hakoah Bielsko) 3:59*/1,, próba po- 
bicia rekordu, zapowiedziana przez tą zawodniczkę 
nie powiodła się. 2) Czaplicka (Cracovia) 4 5” 


MIĘŻ=<" 
rys, 


Hisztek, Ivady, Holacs I i Turnowsky) 3:22*/,,. 
2) Jutrzenka 2:19, 3) A. Z. S. Warszawa, 

VI Bieg. 100 m. dla młodzików (styl dowolny): 
1) Holecsek (M. A. C.) 1:207/4,, 2) Seldinger (Mak- 
kabi), 8) Seelinger (Hakoah Bielsko), 

Skoki z wysokości 3 m.: 1) Sieńkowski (Ura- 
covia) 3 pkt, 2) inż. Hulanicki (AZS Warszawa) 
7 pkt, 3) Brueckner (Hakoach Bielsko) 8 pkt. 
Brueckner przy jednym niefortunnym skoku ude- 
rzył nogami o odskocznię i zdarł sobie skórę, 4) 
Schoenfeld (Jutrzenka) 12 pkt. 

Nadto rozegrano matche piłki wodnej. 

Jutrzenka—AZS (Warszwa) 7:0 (3:0). Przez 
cały ciąg zawodów przewagę m'ała Jutrzenka prze- 
wyższająca Warszawiaków pod każdym względem. 
Bramki dla Jutrzenki zdobył Rittermann J. 

Makkabi—AZS (Lwów) 4:1 (3:0) zasłużone 
zwycięstwo Makkabi. 


M. A. C. — Cracovia 17:1 (9:9). 


Srodziewane wysokocyfrowe zwycięstwo Węgrów 
oklaskiwała publiczność. Jednakże i Cracov'a przed 
samym końcem potrafiła uzyskać honorowy punkt 
z dalekiego strzału Sieńkowskiego. Pływacy bula- 
peszteńscy ponownie pokazali mistrzowską grę. 

W dniu wczorajszym zarówno biegom, skokom, 
jak zawodom w piłkę wodną przypatrywała się 
licznie zebrana publiczność, 

W dniu dzisiejszym trzeci dzień zawodów z na- 
stępującym programem: Finał 100 m. na wznak, 
3X50 y. sztafeta zmienna dla młodzików, 3X50 y. 
sztafeta zmienna dla pań, 100 m. dla panów po- 
nad łat 35, styl dowolny, sztafeta reprezentacyjna 
Polska—M. A. C., stoki z wieży dla panów, 3 za- 


wie przeciąg gry przewagę. 

Lublin. Lublinianka — A. Z. S, (Lublin) 2:2 (2:1): 

Lublin. Lublinianka — A. Z. S. 4:1 (1:1). 

ZAWODY  KOLARSKIE (0 _ MISTRZO- 
WSTWQ WARSZAWY. W biegu kolarskim na 
50 klm, który się odbył na Dynasach w dniu 
20 b. m. odniósł zwycięstwo Józef Lange 
w 1:21:38, wyprzedzając swoich wspólzawod: 
ników o 3 okrążenia toru, 2) Kwieciński. 3) Po- 
pończyk J., i 4) Kwieciński. Naramiennik mlo- 
dzieży zdobył Kędzia przed Karlem i Świer- 
czyńskim, biegi pólłdystansowe wygrywają: 
na 8 klm Gronczewski przed Materskim, ną 
5 klm Skrzypkowski przed  Vschirsehnitzem, 
W skraczu na 1,000 mtr. zwycięża Janociński 
w 13:8 sek. przed Kwiecińskim. 

NAGRODY DLA ZWYCIĘZCÓW W MAR- 
SZU KADRÓWKI. Komitet organizacyjny Mar 
szu Kadrówki komunikuje nam, że dla zwy- 
cięzców w Marszu Kadrówki zgłoszone zosta- 
ły następujące nagrody, oprócz zwyklych na- 
gród Związku Strzeleckiego (Puhar wędrowny 
| ruko 
1 żetony), nagroda p. Prezydenta, Min. Spr, 
Wojsk., Prezesa ministrów Bartla, Polski Zbroj 
nej, „lustrowanego Kurjera Krakowskiego“, 


sły, Legji krakowskiej, Krakowskiej Izby han- 
Ulowej, Księgarni Czerneckiego, dyr. Bieżeń- 
skiego z Krakowa. Dla drużyn sportowych 
jbiorących udział w marszu przeznaczone SĄ 


3 Związku Strzeleckiego 


Tow. Strzelców Kurkowych w Krakowie, Kra |"$etoŚci włókna, 2) rozpowszechniania 
kowskiego Związku Pilki Nożnej Cracovii, Wi. |? Prawie, nawożeniu, siewie i sprzęcie Inu i wy-lto n 


dróg wodnych, lączących bogate kraje Rosji Po- 
tadniowej (Ukrnina) z Wisłą i Bałtykiem, powo- 
dują żywe zainteresowanie się Polesiem przez rząd 
polski. Poza robotami konserwacyjnemi (odbudo 
wa zniszczonych wskutek wojny kanałów) prowa- 
dzono są badają isetadji techniczne, Koszt osu- 
szenia bagien poleskich i wregulowanie ważniej- 
szych rzek obliczony jest na sumę okolo 500 mi- 
ljonów zlotych, 

PRODUKCJA LNU W POLSCE. Kwestja pro- 
dikeji Inu jest dla Polski sprawą pierwszorzęd- 
nego znaczenia, tembardziej, że Rosja, która przed 
wojną dostarczała około 85% ogólnych zapotrze- 
bowań świata, dziś, pomimo wysilków rządu Z. 
5. 5. R. w celu podniesienia produkcji Inu, nie 
będzie w stanie jeszcze przez kilka lat produko- 
wać go na eksport. Należyte postawienie i uregu. 
wanie sprawy luiarstwa w ciągu najbliższych 
lat w Polsce pozwoliloby nam na zatrzymanie dla 
siebie do 35% ogólnych dostaw, 

Działalność, jaką w powyższej sprawie podjęło 
Towaszystwo Popierania Przemysłu Ludowego, 
idzie w kierunku: 


1) zaopatrzenia rolników w dobre nasiona celem | 


ustalenia w kraju odmian o zaletach większej 


broszur 


głaszaniu odczytów z tych dziedzin dla włościan, 
3) należytego postawiodia akcji przerobu słomy 
lnianej ng włókno. 

Pankt ostatni zasluguje na specjalną uwagę, bo 


s A + A wdy zważy s) p 4 a fg Í 3 
oprócz ogólnych specjalne nagrody i żetony ESY zwały się. że przy prymitywnych sposobach ' dzi 


przerobki slomy lnianej, stosowanych 
polskie 


po wsiach 


— —— ED ZZLEÓ 


= EW 
,„Majzdrowszy, a możiiwe że i naj 


„szczęśliwszy kraj na kuli ziemski 


(Najniższa cyfra śmiertelności, najwyższa uro 
zin, — Wszyscy są zamożni. — Koleje bet 
trzeciej klasy. — Dzielnice robouucze 

"miast 


13 nasz 
a ogrody. — Trochę statystyki. — Jak 
Nowa Zelandja chroni się przed bolszewizmeńm 
Jest wiele pięknych, ładnych, szczęśliwych 
krajów na tej wielkiej ziemi, o wiele szczęśliwe 
szych od naszego, który tak musi cierpieć 
wskutek zlych rządów. Do takich krajów, ob- 
darzonych zarówno przez przyrodę, jak i zrząć 
Uzeniem Opatrzności, przez mądrych rządcówy 
należy Nowa Zelandja. Późno zostala odkryta 
ta wyspa, Lo dopiero w XVII wieku. Pierwsza 
jgromada kolonistów przybyla na nią dopiero 
w 1640), i musiała staczać ciężkie walki z tam: 
tejszymi dzikusami, Maorami, którzy chętnie 
gdzie tylko mogli, spożywali biale mięso tu- 
byleów. Dzisiaj tych biednych dzikusów. już 
naturalnie uobyczajnionych, żyje w swych re- 
(zerwatach 50 tysięcy. Natomiast białych jest 
jwedług ostatniego spisu z przed paru laty, 
[1,340.000, O ile więcej mogioby się jednako- 
woż w tym kraju zmieścić? Nowa Zelandja jest 
„większa o 1/7 część od Wiclkiej Brytanji 
ii Irłandji. Jakeśmy powiedzicli w tytule, jes 
ajzdrowszy kraj na kuli zięmskiej, ma ko 
wiem najniższą cyfrę śmiertelności 484. na 
1.000), a przytem najwyższą cyfrę urodzin. 
Pierwszem wrażeniem, gdy się wjeżdża do 
go kraju, jest regularny i równomierny roz: 
al dobrobytu między wszystkich obywate- 
li, który pozwala im na prowadzenie życia peł- 


te 


wody wter-polo, w tem M. A. 0.— R:prezent:cja. 


Wyniki miejszowych zawodów piłkarskich: 


FINAŁ DAVIS-CUP'U. Wobec zwycięstwa 
Francji nad Szwecją finał Davis Cup'u w stre- 


i ha ji przy używaniu ręcznych cierlie i mię nego hygieny i zamożności. Zawdzięczają oni 
dlic, otrzymuje się zaledwie okolo T% włókna, 'to reformie rolnej, która rozparcelowała wiel- 


|-Lwów. Fisiuonea =Polonja (Przemyśl) 3:2 (0:2) 


fie europejskiej między Angliją a Francją odbę- 
dzie się w dniach 25 i 26 b. m. w normandz- 
kiej miejscowości kąpielowej Cabouro. 

POGŁOSKI O PRZYJEŹDZIE HAKOAHU 
DO POLSKI. Znana żydowska drużyna wie- 
deńska Hakoah przejeżdżać będzie przez Pol- 
skę w Urodze na tourne po lustonji, Łotwie 
i Litwie. Podobno liakoah grać ma w Polsce 
w krakowie, Katowicach i Warszawie, 


Wisła— Podgórze 4:0 (3 0). Zawody te stały 
pod znakiem przewagi Wisłył ktora zdobywa do pauzy 
przez Kowalskiego 3 punkty. Po panzie Czulak pod- 
wyższa wynik o 1 punkt. Zawody te należały do 
int- resujących, wyróżnili s'ę z drużyny Wisły Ko. 
walski i Cznlak, oraz Łukiewicz w bramce, w Pod- 
górzu Jerzycki i Nowak, Sędzia p. Seidner, dobry. 

Sparta — Garbarnia 2:2 (1:1). Makkabi — 
Sparta 3:2 (1:1). Błękiini — Krakowianka 2:1. 
Orięta—Hakadur 2:1 (1:0). 


Wyniki zawodów krajowych: 
Toruń. Warta (Poznań) — T. K. 8. 7:0 (3:0). 
Zawody o pubar P. Z. P. N. Świetne zwycięstwo 
Warty, dla której bramki zdobyli Staliński (5), Szu- 


bert i Dabert po jednej, Sędzia p. kpt. St. Loth ji 
2 Warszawy. waż WER ima 268,291 sztuk nierogacizny, w r. 1925 sprewa- 


Warszawa. Mukkabi—Rach 3:1. dzono 558.655 sztuk wart. przeszło 78 i pół mil. 
Łódź. Jutrzenka (Kraków) — Turyści 1:6 (1:2) | Szt. TEREN pigaazaj palejaca, eig kra- 
Dotkliwa porażka Jutrzenki, dla której jedyny punkt lami SEGE ne MEEA e liguruje 
uzyskał Krummholz. Vla zwycięzców bramki strzelili Palaka. Brzęsgio 10 prec. całego importu nieroga- 
Kulawiak (3), Hermaus (2) i St. Kobik (1). cizny pochodzi z Polski. Dalej idzie Rumunja, 
Łódz. Jutrzenka (Kraków) — Hakoah 11:3 (4:0). Jugosławia i ęgry. Kraje te dostarszajy głównie 
Lwów. Czarni—Śparta 2:0 (0:0). Mistrzostwo |Świń tuczonych, słoninowych. Polska zaś, wyłaczne 
świń mięsnych 

A w ę Wa - zg A 
EKSPORT POLSES DRZZAA DO AUSTARI 
jest dość znaczny, W r. 1925 sprowadzono z Polski 
993252 nioobrobionego drzewa bu lulcowego. W tym 
p FEET diuvku drzewa, Lolska za maje pierwsze miejsce 
Bramki dla wiedeńczyków zdobyli | scher (który | 53 3 NT s 5 
SA gi yno © V enty do Hakoahu) Kasso | 7 | Pore sustrjackim, przed Jugosławią, Czecho 
oi : ek bi z Berna) a a A słowacją i Niemcami. D'zewa boczkowezo nieobro- 
Waid i mda ód Narie bionego sprowadzono z Polski 13.290 q. na ozólay 
Tarnowsk e Góry. I. K. S. T:rnowskie Góry — import 44.095 q Drzewa budulcówego i użytko» 
Kolejowy K. S. (Katowice) 3:3. Powyższe zawody wego tartego nitobrobionego. na ogólny  iiwort 
o mistrzostwo zostały przerwane w czasie pauzy 282.500 q. sprowadzono z kolski 33.200 q. Fry- 
s Fig EES T F m a zów, parkietów, płyt drownianych sprowadzono 
Katowice. K. S. C6 — K. S. Kresy (Król, Kuta) |z Polsyi stzsunkowo bardzo niewiele, bo około 2 tys. 
8:2 (2:1). q- co jest 7 proc. importa tych artykutów. W osts- 
Dab. K. 5. Dąb — Iskra (Siemianowice) 3:2. taich czasach kilsa firm wiedeńskich zaintereso: 
| = oco | walo się importem z Polski parkietów i płyt dre- 
wnianych t. zw. „Sperplatten”, eksport tego arty- 
kuu założny jest od kalkulacji wobec znacznych 


informacje przemysłowe | handlowe 


LAPORT POLSKIEJ TRZODY CHLEWNEJ DU 
AUSTRII wzrasta zw roku na rok bardzo silnie, 
podszas gdy w 1924 Austria sprowadziła z Polski 


kl 


. 


Mistrzostwo kl. A, 
Katowice. Hikoah (Wiedeń) — T F.C 4:0 (2:0) 


T . X, 


12%, to mechaniczna obróbka w specjalnych mię: 
dlarniach przy racjonalnem prowadzeniu danje 
około 30% wlókna. 


z : 
Gród Kopernika 
(Korusp. „N. Ref.) 
Toruń, w lipcu. 

«Znów błądzę po twoich ulicach, jak to czy- 
nilem tak często rok temu. 1 znów patrzę na 
urok twój przedziwny, na _ święte pamiątki 
twojej przeszłości, s 
_„ Najwięcej kocham prastare kościolw 
św, Jana, św. Jakóba i P. Marji. ; 

„„ŚWwięly Jade 

„kamienna kronika średniowiecza”, jak na- 
zwał tę świątynię stlanisiaw — Przybyszewski. 
Narodzinami swemi sprzęga się z połową trzy- 
nastcgo stulecia. Ogromny złom kamienny ze 
ściętą jakoby wieżą, osiadią w wysokości pod- 
wyższanych z czasem naw. Czyni wrażenie po- 
tężncgo olbrzyma, zadumanego lub modlącego 
się poważnie, 

„Przecudnie wygladal jesienią. Drżaly koło 
niego złote drzewa, Od Wisły płynęły nawo- 
ywania illisaków i ryki syren parowych 
A stóp Jego tętni ulica, Obox kynek faluje zy= 
ciem. Słońce w qwomiennej ostatniej sonacie, 
giaskaio pieszczotą ciepla stare mury. Po 
szkarpach czerwienila się latorośl winna. Jak- 
by wszystkie lata przeszłe promieniowary w to 
spokojem dziwnym i uroczą powagą nabrzmia- 
ie poludnie wrześniowe. Jakby bić zaczęła ser- 
ce Jana Olbrachta w epitafjuni, Jakby odczwał 
się z portretu Pirnezjusza Mikolaj Kopernik 
Jakby ożyły wszystkie nagrobki i obrazy 
4 trzynastego, czternastego, piętnastego wie- 
un 

Ale najprzecndniej wyglądała świątynia ta 
w nocy, gdy prosto, surowo wcina się w czerń 


| 


twe: 


przy stosowaniu ręcznych międlarni korbowych — |kie dobrą na drobne dzialki, starannie upra- 
wiane przez brytyjskich kolonistów. £amożność 
Nowej Zelandji jest taka, że nie znają tam 
trzeciej klasy pociągów, tylko pierwszą i dru- 
gą. W teatrze na średnio dobrych miejscach 
siedzą chlopi i robotnicy, nie znają (eż w tym 
kraju takich surogatów, jak margaryna, cyko= 
rja i t. p. Dzielnice robotnicze wyglądają jak 
w Europie ogrody miasta, z willami zamożnej 
burżuazji. Klimat tej wyspy odpowiada mniej 
więcej klimatowi włoskiemu, jakkolwiek czę- 
sto wiejące ostre wiatry, sprowadzają nagle 
zniżki temperatury, Turyści w tymekraju mogą 
mieć Uużo rozkoszy, w południowej części tej 


wyspy wznoszą się góry wysokości Alp, z któ- 


rych lodowiec Franciszka Józefa należy do naj- 
większych w świecie. Szczęśliwy kraj ta Nowa 
Żelandja. W roku 1924, dochody tego państwa 
wynosily 560 miljonów, a wydatki 520 milja- 
nów (ranków zlotych. luksport przyniósł im 
1.2 miijarda, podczas gdy importowali tylko za 
SVU miljonów. Na głowę każdego dorosłego 
Nowozclandczyka wypada za 8 tysiące fran- 
ków towarów ckspurtowanych. Najsilniejszy m 
jest eksport wclny, mięsa i masla. 

Nie więc dziwnego, że Nowa Zelandja broni 
się przed bolszewizmem, bo jej tamtejsza de 
mokracja przyniosła zupelne szczeście. Każdy! 
ktory wjeżdża do portow tej wyspy, mus' 
przysięgnąć, że będzie szanować konstytucję 
tego kraju i to jest wlaśnie przepis wprowa= 
dzony w obawie przed importem bolszewickim, 
To też na 96 tysięcy zorganizowanych robotni- 
ków typu Mae Donalda, jest zaledwie 100 ko- 
munistów. Trzeba też dodać, że każdy, który 
do tego kraju przyjeżdża. znachodzi łatwo pra- 
eç i że naturalnie bezrobotni zupelnie nie istnie 
ją. Jeżeli to wszystko weźmiemy pod uwagę, 
to musimy przyjąć, żę kraj ten chyba należy 
do najszezęliwszyeh zakątków na tym padołe 
bezrobocia, redukcji i bolszewizmu. 
DOELT 


DWIE 


| kosztów transporta z poznańskiego i Pomorza, gdzie niebios, a dlugi cień sprywa po frontonie mi- 
Ę . a pos. ilgiri? RONOYJO "Qt" K. r avydą1 1 af 

artykuły te sı wyrabiane. Na razie nie istnieje |Sternie wywnękowanym. Wtedy wydaje mi się, 

możność znaczniejszego powiększenia przywozu pol- |ż0 Kośció: modli się niebu rvzgwieżdżonemu. 


Odpowiedzialny redaktor: 
MICHAŁ KONOPIŃSKI 
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Warszawski Sktad 
| przyborów jotograficz, 
i Szewska 4. del, 1426 
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Banki 


Powszeciny 
Bank Kredytowy 


Í w Krakowie. Rynek gh 35 


KRAKÓW, SZEWSKA % 


JOZEF WIEkŁIC 
rawodowy mechanik, stralciet jot- 
tevianów, kier Ñ ytw. jorieytarntów 
B. Gabrye:ska, ut. Stolarska L. Ô. 

Telefon 389. 


Herhatu 


GLSKA 


przewodni handlowo forme iny paka 


Wymienione firmy polecamy naszym Czytelnikorma 


Wyłączne zastępstwo: 


H. SMOLARSKA - 


4) 4 
Oe "CZW 
prof. Bogusława Lutzymowicza $ 
Herbata uł, św. Gertrudy 8, tel, 273 |v Krakawia, ul. Siucenika Le 42 
, grzygotowują tax do matory, 


Z „RĄCZKĄ ” | 
Juljusz Groxt|R. ALEKSANDROWICZI 


LINIA LO 


RSZKŁAD LOTÓW 


(skiego drzewa do Austrji, gdyż przemysi austrjacki 
za || obrabiający drzewo, walczy z wielkiemi trudnościa- 


l 4| mi S i zew gowcgo z 10) a- 
Kontexeja Spedycja j| mi, zaś import drzewa budulzoweg powolu sta 
damska y 


gnacji jest niewielki, 
p POTRZEBY  MELJORACYJ W POLSCE, 
a ScaacisnąjfrZeprowadzki 
raków, Flazjaista 32, tet, a mi uakulecznia 


|W Polsce mimo Gość rozwiniętej przed wojug ak- 
biowemi uskulecznia 
Magazyn módi slrojów dam- 


| |cji meljoracyjnej zwlaszcza W województwach za- 
skich, potecaosłałnie nowo- Biuro spałycyjne | komisowe + 


chodnich pozostaje jeszcze do neijorowawia 
sei wiosenne, najnowsze mo- « B olkolo 18 miij. ha gruntów, wymagających glów- 
EEE ROZW 7 „SPE DO KO M > mie osuszenia zapomocą drenów i rowów raz 
TAA eeN s Kraków, wię "Mikotajska 4 gł nawodaienia. Znaczenie i potrzeba meljowacji oros 
tyny, markizety 1 krenony. E WER TES „lniane są w państwie należycie; stworzono zostało 
Ceny umiarkowane, M | specjalue ustawodawstwo wodae i meljonacyjne, 

Dia L. W. Woskowych i Urząd- $ A è p4 Eose A PAK > 
ników odpowiednie znizki. nające ne celu jaknajszerszy rozwoj meljoracji, 
kiA F zapoczątkowana zostały ze strony wządu. akcja 
kredytowa, która ze względu na zubażonie Judno- 
ści rołniczej i ze wzgłędu ua brak kapitalów pry- 
watnych i drożyzny kapitału „prywatnego, uzna- 
wa zoskała zu konieczny warwiek ożywienia ru- 
chu meljoracyjnego. W tym celu przy Panństwo- 
wym Banku Roliym istuicje państwowy fumdusz 
nietjoracyjny, z (którego udziełane są pożycziki 
na cele moljoracji rolnej. Pożyczki te mogą być 
udzielano na okres od 6 do 12 lat w wysokości od 
50 do 100% sumy kosztów  metjoracyjnych 
i tym tylko jednostkom prawnym, które posiada- 


Ubezpieczenia 
I 
| Tow mego wuki na tycie 


„EENIILS* 


Aursa maturyczne doksziałuające 
UWWIEDZA:'* 


pod osohistam kierownicłwem 


akateż do wszySlkich aszaminów B 


OGLOSZENIA 


najskułeczniejsze 


W PRZEWODNIKU | 


i 


Przybory 
piśmienne 


Sp. z o. o. i f „jno-handlowym i - 

, Kraków. |Basztowa ll. — Tol, 3U i 4084 IL ZA <a 5 ją fachowe kwalifikacje, stwierdzone przez mi- 
Rynek główny Rynek gł. 34|Maquzyn przyborów Liarawy-h |ŁOTYEJ RES WM nisterstwo rolnictwa. Przewiduje się, że Bank Rol- 
, , z A T" WEZTEKICE TERE ez powyższe celo 


hy w r. b. otrzyma kredyt ma 
wwysokości 5 milj. zł, w roku zaś 1927 Ss 
mij. zł. Kredyty te, zaspalkaja jące zadedwie w dro 
|bmej części zapotrzebowanie kredytu mel joracyj- 
nego, są niewystarczające, jeżeli weźmie się pod 
uwagę, ża koszt zmieljoro wania wszystkich grun- 


TNICZA AERGLOT 


zamoloty kursują codziennie, z wyjątkiem niedziel. 


z e | | tów w Polsce obliczony jest na sumę 7 miljardów 
GODZINA KIERUNEK | GODZINA | GODZINA KIERUNEK GODZINA Age . 
E a PO T -o = =: a Ega Na specjalną uwagę zasługują Błota piúskie, 
4 : sk -15 -3/ r y 1015 ; s > - 
-— y WE p: zę | AE f s Waa. À aa stanowiące część t. zw. Polesia. Bagna te zale- 
L aaa a rze są a a gają w granicach Rzplitej Polskie} obszar około 
134% |S Warszawa Aj 1136 120 jy kruków H 11:30 1.800.900 ba, stanowiący około 50% polskiego 
17uu t Lwów U FIS — | Brno — Polesia. Już w połowie XVI wieku Polska prowa- 
© ze = Brno — dziła na Polesiu roboty osuszające i kanałowe (ka- 
ah y S a + zee 15% Y wiedeń A BW nal królowej Bony), lecz ani te, ani dałsze prace 
ALUO Ró AL a A = w tym kierunku, prowadzone prez magaatów 


polskich i przez ostatniego króla polskiego (ka- 
nal Królewski), a w końcu XIX wieku przez rząd 


Słyszę jego modlitwy i kocham je... Modlę się 
razem z nim. Gwiazdom i szmerom srebrzystych 
mgieł, które idą z nad pobliskiej Wisły. 


I szepcą: 


Tam, kędy płynie pieśń gwiazd lazurows 
wznosisz się. kędy głos lwlzki usychą, 
z mróków uliey, co cieniem oddycha, 


ji cieniem żyje i w cieniu się chowa. 


H pijesz boskošé z gwiezdnego kielicha, 
więc cię Olacza mgla seledynowa, 

więe w tej koronie gwiazd jakby królowa 
stoisz, świątynio potężna a cicha... 


| Lecz, gdy ty w bożym kapiesz się błękieie 


(u stóp twych marny byt i nędzne życie. 


u stóp twych ludzi serea bólem plong... 


|Więc koronując się gwiezdnemi blaski, 
idla udręczonych dusz ślesz stygmat laskı 


lupojeń dziwnych tulisz je zasłoną... 


Inaczej przemawia do mnie druga świątynia 
wspaniała, kościól P. Marji, dziecię polowy 
czternastego wieku. 


Wznosi się w boku Rynku Staromiejskiego, 


pelnego pamiątkowych, interesujących archi- 
tektonicznie kamienie, wzdluż wliezki, która 


biegnie do Rynku. Prosta budowla. bez wieży, 
tylko z trzema jakby minarecikami z przodu. 
Od uliczki przegrodzona dość wysokim murem, 
chowa w„załomach swych ścian wyniosłych 
wieczny, przejmujący do giębi chłód. Od świę- 
tego Jana bije ciepło jakby oddechów fal wi- 
śianych i dobrego słońca; od P. Warji tchnie 
jakby duma. Nieraz w upalne, lipcowe popo- 
łudnie idę chłodzić się i marzyć dziwnie spo: 
kojnie w dziedzińcu marjąckim 
(Ciąg dalszy nastąpi), 
ACZ ETOWE WAZA 
Przy grach | zabawach, składkach i zapisach 
pamiętajmy 


o Towarzystwie Szkoły Ludowej 


ELO" raa 


Czcionkami Drukarni Literackiej w Krakowie, ulica Jagiellońska L. 10, pod zarządem Stanisława Złemiańskiego. 


Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie udziałow= 
ców fabryki Krakowski Frzemys! Kawowy 


„MOKKA“ 


Spółka z ogr. odpow. w Krakowie (dawniej fabryka 
konserw Ignacego Holendra w Tarnowie, rok zał, 1893) 
odbedzie się w dniu 10-go sierpnia b. r. o godzinie 
380 w biurach r:jenta Dra L. Midowicza w Krakowie 
z porządkiem dziennym w !istach poleconych zapodanym. 
Zawiadowca: Alired Holender, 
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WZZZACZZA 


LABOR HEH- FARMAC 


AR KOWALSKI 


U 


PZ 


WAŁNŁAMA 
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| Przeciw muchom 3087 
TALKRZYKI ORYGINALNE „MUCI“ 
oraz lep do wyciągania poleca 


WIETOR WANDERER 
Kraków, uiica Szewska L. 21 


Ceny sprzedaży delailiezne 
za luzin: Nr 1502 dol. am. 0760, 
Nr 1903 1'—, Nr 1201 1720. 
ULLA est udowodniono ta,- 
maria 

na 


starsza pradukulącj 
światową udawadniona 
bezpieczniejszą. n 
OŁLA ma udowcdniona naj- 
wlgxsze rozpowszechnienie. 
Pełna gwarancu za każdą 
sziuką, 285» 


A 


š 
Adi 


PREZERWATYWY 


>Yz| 


łaloniii, otomany, kanap 
ki rozkłudune, łóżka bla 
szane, materace włósienne na 
raty, Luszowicz, Kraków, ul. 
Kiorjańska L. 41. 3004 


Sprzedam 


kilka wagonów pierwszorzed- 
nej jakosci letnich gruszek 
a później jabłek. Zgłoszenia 
pod adresem: F, Ualetka, 
Dbsthandlung Troppau. 

sPolni 7. 6U4t 


Bo. lub fortepian uzy- 
wany kupię. Zgłoszeniu, 
pod „Pianino“ do Admi 


R M PPT EEE W) 
pó „Sj eton oiana dydanią band 


